
Kraków, dnia 30. maja 1910. Rocznik XXXI.

DZIENNIK ROZPORZĄDZEŃ
dla stał. król. miasta Krakowa.

Przedpłatę roczną 2 kor. składać można w biurach Komisarzy obwodowych. Właściciele domów 
w Krakowie otrzymują „Dziennik rozporządzeń" bezpłatnie.

W Y K A Z

4°/0 obligacyj Gminy m. Krakowa.
Z pożyczki koron 23,600.000 wylosowanych 
przy ll-giem ciągnieniu w dniu 2. maja 1910.
Serya A. po 200 koron: Nr. 140, 141, 607, 888> 

1556, 2426, 2441, 2971, 6624, 3999, 4720, 4992.
Serya B. po 1000 koron: N r. 150, 689, 731, 

802, 2564.
Serya C. po 2000 koron: N r. 667, 775, 864, 1969, 

2830 2505
Serya D. po 5000 koron: Nr. 393, 459.
Serya E. po 10.000 koron: Nr. 98, 855.

Uwaga: W ylosowane obligacye wypłacone będą
w nominalnej w artości w dniu 2. listopada 1910 roku 
w głównej kasie miejskiej w K rakow ie.

K raków , d. 2. maja 1910.

M iejska Izb a  O brachunkow a.

Nr. 48.

U S T A W A
z dnia 15. stycznia 1910 o zezwoleniu gminie stoł. król. 
miasta Krakowa na pobór opłaty gminnej na cele do­
broczynności publicznej od przedstawień teatralnych, 
koncertów i wszelkich innych przedstawień i widowisk 

oraz balów.

Zgodnie z uchw ałą Sejmu Mojego K rólestw a Ga- 
licyi i Lodom eryi wraz z W ielkiem  Księstwem Kraków-- 
skiem, postanawiam , co następu je:

A rt. I.

Gmina stoł. król. m iasta Krakowa upraw nioną jest 
do poboru opłaty gminnej na cele dobroczynności pu­
blicznej od przedstaw ień teatralnych, koncertów  i wszel­
k ich  innych przedstaw ień, widowisk oraz balów.

A rt. I I .
O płaty  te  pobiera s ię :
1. O d przedstaw ień teatralnych  urządzanych siłami 

miejscowemi przez zarząd teatrów  m iejskich, w wyso­
kości 5 °/0 od ceny biletów.

2. O d innych przedstaw ień teatralnych, koncertów , 
widowisk cyrkowych i t. d., wyścigów, kinem atografów, 
panoram, menaźeryi, teatrów  rozm aitości, orfeów tak  
zwanych cafó-chantant, cafó concert i t  p. oraz balów 
w wysokości 1 0 %  0<ł  ceny biletów  lub innej opłaty 
za wstęp.

3. M e kosztujące więcej ja k  1 K bilety  na przed­
stawienia teatralne i koncerty  nie podlegają opłacie.

4. O d przedstaw ień i widowisk w tak  zwanych 
cafó-chantant, cafó koncert, od koncertów  kapel dam ­
skich, wogóle od jakichkolw iek publicznych koncertów  
i widowisk za wstępem  bezpłatnym , będzie pobierała 
gmina m iasta Krakowa na cele dobroczynności publicz­
nej, ryczałtow ą opłatę od 1 do 20 koron od każdego 
koncertu , widowiska i t. p., a to w stosunku do fre- 
kwencyi publiczności.

A rt. I I I .
N ie podlegają opłacie b ile ty  wydawane członkom 

stowarzyszeń praw nie istniejących, a urządzających przed­
stawienia sceniczne, koncerty i bale we własnych lo k a­
lach. Również nie podlegają opłacie odczyty i w ykłady 
połączone z dem onstracyam i lub obrazami świetlnymi, 
mające na celu szerzenie oświaty.

A rt. IV .

Przedsiębiorcy urządzający przedstaw ienia w art. I. 
i I I .  pod 1 i 2 wymienione, obowiązani są pobierań 
opłaty od biletów  bez wynagrodzenia za tę  czynnośń 
pod kontro lą i wedle przepisów wykonawczych, k tóre  
M agistrat m iasta K rakow a wyda jednocześnie z w pro­
wadzeniem tej ustaw y w życie. Przedsiębiorcy ci odpo­
wiedzialni są za pobieranie i wniesienie tych  op łat do 
kasy miejskiej. O płaty  w art. I I .  pod 4 wymienione 
uiszcza i wnosi do kasy miejskiej przedsiębiorca. Zale­
głe opłaty ściągań będzie M agistrat w sposób przepi­
sany dla ściągania podatków  rządowych.

A rt. V .

Przekroczenia niniejszych przepisów, o ile nie pod­
padają pod postanowienia powszechnej ustaw y karnej, 
karać będzie M agistrat m iasta K rakowa grzywną do 
200 koron lub w razie nieściągalności aresztem  do dui 20.

A rt. V I.
Niniejsza ustaw a wchodzi w życie w trzy miesiące 

po jej ogłoszeniu, a jednocześnie trac i moc obowiązującą 
ustaw a z 8. czerwca 1894 Dz u kr. Nr. 54.
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A rt. V II .
W ykonanie tej ustaw y poruczam  Mojemu Mini­

strow i spraw wewnętrznych

W iedeń, dnia 15. stycznia 1910.

F r a n c i s z e k  J ó z e f  w. r.

Haerdtl w. r.

L . 20196/10.
I.

OBWIESZCZENIE.
Z uwagi na rozpoczęte roboty  ogrodowe na plan- 

tacyach, M agistrat przypom ina rozporządzenie z dnia 8. 
kw ietnia 1884 r. L . 11182, w edług k tórego  psy na plan- 
tacyach należy prowadzió na smyczy.

O soby nie stosujące się do tego rozporządzenia 
narażą się na grzywny.

Dozorcy plantacyjni i straż policyjna będzie czu­
wań nad ścisłem wykonaniem niniejszego rozporządzenia.

M agistrat stoł. król. m iasta K rakow a 
dnia 18. maja 1910 r.

L . 36925/10.

OBWIESZCZENIE.
M agistrat przypom ina niniejszem P P . właścicielom 

sadów i ogrodów w mieście i po przedm ieściach okól­
nik c. k. N am iestnictw a we Lwowie z dnia 3 kw ietnia 
1891. L . 11596 podany do wiadomości publicznej O b ­
wieszczeniem M agistratu  z dnia 20. kw ietnia 1891. L . 
9376, ja k  również okólnik tegoż N am iestnictw a z dnia 
27. września 1891. L . 55659 podany do wiadomości p u ­
blicznej obwieszczeniem M agistratu  z dnia 20. paździer­
nika 1891. L  27303 względem tępienia szkodliwych 
owadów, zwłaszcza chrząszcza majowego (nietolonther 
vulgaris) i pierściennicy (bombej z ucutra).

Powołane okólniki zalecają w celu tępienia tych 
szkodników  dla drzew, krzewów i kw iatów  na podsta­
wie rad  i wskazówek zjednoczonego Gal. Towarz. dla 
ogrodnictw a i ps czelnictwa następujące postępow anie:

a) Zbieranie chrząszczy w czasie rojki, k tó ra  się 
odbywa zwykle w końcu kw ietnia i w pierwszej połowie 
maja. J a k  ogólnie wiadomo chrząszcze obierają swe sie­
dliska na koronach drzew na liściu, lub pomiędzy liściem, 
skąd można je  szczególnie w dniach chłodnych, a nawet 
każdego dnia w porze rannej strząsaó przez samo po­
trząsanie drzewem.c

Po strąceniu chrząszczy na ziemię należy je  zbie- 
raó do naczynia o gładkiej powierzchni w sposób do­
wolny niszozyó.

b) W ybieranie pędraków  z ziemi dokonane byó 
może podczas uprawy roli, mianowicie przy oraniu, w łó­
czeniu lub przekopyw aniu gruntu . Zebrane do naczynia 
pędraki dadzą się łatw o niszczyc przez samo pozosta­
wienie na otw artem  pow ietrzu zwłaszcza podczas dnia 
słonecznego.

Ponieważ ja k  powszechnie stw ierdzono pędraki 
chrząszcza majowego, ogryzające w czasie swego trzech- 
letri ego rozwoju ki rzonki r< ślin, są naw et szkodliwsze

od chrząszcza, k tó ry  ogranicza się ty lko do ogryzania 
liści drzew lub szpilek modrzewia, przeto należy na 
mniejszych przestrzeniach, szczególnie w ogrodach i szkół­
kach leśnych, lub owocowych zapobiegaó rozmnażaniu 
się pędraków  nadto następującym i sposobam i

1. W strzykiw anie rozczynu benzyny za pomocą 
przyrządu odpowiedniem  przedłożeniem  zaopatrzonego 
(szklannej szprycki) pod korzenie roślin lub drzewa.

Sposób ten obnażał się bardzo praktyczny, gdyż 
w praktycznem  zastosowaniu spostrzeżono po w strzyk­
nięciu wspomnianego płynu pod korzeń, źe ani jedna  roślina 
w ten  sposób zabezpieczona, nie została przez pędraki 
uszkodzoną

2. Zakładaniem  świeżego obornika pom iędzy rzędy, 
lub grzędy w ten  sposób, aby w pogłębienie wykopane 
w formie bruzdy wchodził świeży obornik przysypany 
m iałką ziemią. P ęd rak i nęcone ciepłem  jak ie  się w sku­
tek  zaparzenia obornika wytwarza, ściągają się do tych, 
rodzaj kom postu przedstaw iających rzędów lub kopczy­
ków i mogą byó stam tąd z łatw ością wybrane, a n a ­
stępnie niszczone —  co codzień pow tarzaó należy.

a) Rozciąganiem w pomniejszych szkółkach na czas 
trw ania ro jk i nad całą przestrzenią siatki uniem ożliwia­
jącej przelatywającym  samicom przystępu do gruntu , 
w którym  jak o  zazwyczaj spólchnionym chrząszcze m a­
jow e najchętniej ja jk a  swe składaó zwykły.

b) Celem tępienia m otyla drzewnego i pierście­
nicy należy jeszcze przed rozwijaniem się drzew w sa­
dach wyczyśció je  dobrze —  a zarodki gąsienic, k tó re  
zazwyczaj znajdują się wśród pajęczyny na końcu gałęzi 
zniszczyó w odpowiedni sposób.

W edług wskazówek wspomnianego Tow arzystw a 
można pierścienice tępió szybko i łatw o, dopiero po 
wylęgnięciu się gąsienic. O świcie, lub wieczorem, gdy 
gąsienice znajdują się w gniazdach ułożonych między 
dwiema gałęziami i powleczonych pajęczyną poczem je  
też łatw o dostrzec można, należy je  zmiaźdźyó, przy- 
duszająe kaw ałkiem  szmaty. —  Zarazem przypom ina 
M agistrat P P . właścicielom w mieście i po przedm ie­
ściach przepisy dotyczące czyszczenia drzew z g ą ­
sienic — a w szczególności re sk ry p t c. k. N am ie­
stnictw a z dnia 2. sierpnia 1872. L. 34307, nakazujący 
wykonywanie czyszczenia w późnej jesieni i pow tarzania 
czynności tej z początkiem  wiosny.

W zywa się przeto wszystkich P P . właścicieli i za­
rządców ogrodów, by pod zagrożeniem skutków  rozp. 
minist. z dnia 30. września 1857. Dz. u. p L . 198 
drzew a i krzew y ogrodowe starannie z gąsienic w ciągu 
d n i  o ś m i u  oczyścili, przyczem szczególną uwagę zwra- 
caó należy na palenie suchych liści, w k tó rych  gąsie­
nice gnieździó się zwykły — a wymienione wyżej szko­
dliwe owady, w sposób wyżej podany, a przez zjedno­
czone galic. Towarz. dla ogrodnictw a i pszczelnictwa 
zalecony, tak  w in teresie swym własnym, ja k  również 
w in teresie ogólnego dobra usilnie tępió się starali.

D o czuwania nad wykonaniem powyższego rozpo­
rządzenia otrzym ują polecenie P P . kom isarze obwodowi.

M agistrat stoł. król. m iasta K rakow a 
dnia 24. maja 1910 roku
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LM . 25983/10.
11. a.

W Y K A Z

zmian w policzbowaniu domów w ulicy Lubicz 
od L. 22-42 Dz. VI.

~N Licz. porządk. Liczba

15
daw na now a sp iso ­

wa

Nazwisko właściciela w ykazu
h ip o te ­
cznego

1 — 22 parę M atuszew ski H enryk 2633

2 — 24 344 Jakób  R othirsch i A dolf 
W eingriin 2484

3 — 26 345 ciź sami 

Narożnik ul. Rakowickiej

2485

4 22 28 294 H orow itz M aurycy 
i Lebenheim  Samuel 2186

5 24 30 101 ciź sami 1191

6 26 32 102 D ąbrow scy Szymon i A nna 1192

7 28 34 236 Bujw idow a Kazim iera 1871

8 30
32

36
38 103 Freege E m il (ogród) 1193

9 34 40 104 F reege E m il i M ichalska 
K arolina 1194

10 36 42 164 Schw antow ska Schwanitz 
W anda

P. 1. 2 ul. A ryańska 

N arożnik ul. A ryańskiej

1259

11 38 44 106 Szym czakowska Aniela 1196

12 40 46 107 H anke Józef, Franciszek 
Teodor 1197

13 42 48 — C. k. wojskowa ujeżdżalnia —

Zestawiono w Budow nictw ie miejskiem. 
K raków , dnia 22. m arca 1910.

L  48909/10.
Prez.

O K Ó L N I K .
W  ślad mego okólnika z dnia 30. m arca 1910 

(L prez. 18763/910) w sprawie zaprowadzenia centralnego 
doręczania przez E k sp ed y t M agistratu wszelkich pism, 
wezwań, okólników i t. p., poprzednio przez poszcze­
gólne W ydziały i U rzędy M agistratu, oraz c. k. Radę

szkolną O kręgow ą m iejską doręczanych, k tórym  przy 
doręczeniu wszystkim W ydziałom i U rzędom  M agistratu, 
oraz c. k. Radzie szkolnej Okręgowej miejskiej rozpo­
rządzenia obejm ującego przepisy szczegółowe, co do po­
stępowania, przy centralnem  doręczaniu tychże pism, 
wezwań, okólników, etc. i podziału m iasta na rew iry do- 
ręczycielskie, postanowiono, i i  na razie, a i  do dalszego 
zarządzenia centralne doręczanie przepisane wspomnia- 
nem rozporządzeniem  ma wejśó w życie, ty lko odnośnie 
do nowych dzielnic m iasta —  zarządzam niniejszem, źe 
powyższe rozporządzenie od dnia 5. czerwca 1910 po­
czynając ma wejść W Życie, także odnośnie do starych 
dzielnic m iasta (od I — V I I I ) ,  że zatem od powyższego 
term inu wszystkie pisma, wezwania, okólniki, etc. nie 
przez woźnych poszczególnych W ydziałów i Urzędów, 
lecz przez ekspedyt M agistratu  mieszkańcom całego K ra ­
kowa doręczane byó winny.

Z tym  też dniem, ma też, po myśli wspomnianego 
na w stępie okólnika byó zwiniętą kancelarya doręczy- 
cielska dla W ydziałów  M agistratu  V I. a. i V I . b. 
istniejąca.

Ponieważ centralna służba doręczycielska, może 
tylko pod tym  warunkiem  funkcyonowaó bez zarzutu, 
jeżeli ściśle będą przestrzegane wszystkie przepisy roz 
porządzenia z dnia 25. m arca 1910. L  18763/910, przeto 
wzywam pp. N aczelników  wszystkich W ydziałów i U rzę­
dów1 M agistratu , oraz c. k. R ady szkolnej okręgowej 
miejskiej, o przypomnienie, tegoż rozporządzenia wszyst­
kim  pp. Referentom  i funkcyonaryuszom  i wezwanie ich, 
aby się do niego ściśle stosowano. —  Szczególniejszą 
uwagę kłaśó należy na przepis § 2 ust. 2. wspomnia­
nego rozporządzenia, w edług którego term iny wezwań 

- i doręczeń należy oznaczyó przynajm niej na 4 dni na­
przód, tak , aby E k sp ed y t miał dośó czasu na ich do­
ręczenie i zw rot przed term inem  dowodów doręcze­
nia i t. p.

K raków , dnia 31. maja 1910.

Mianowania urzędników i służby.
Pan Władysław Grodyński, d yrek to r M agistratu 

w V I. kl. rangi, zamianowany został dekretem  Pre- 
zydyum M agistratu  z dnia 3. maja 1910 r  do Lprez. 
256/910, na zasadzie uchwały R ady m iejskiej, powzię­
tej na posiedzeniu w dniu 28. kw ietnia 1910 i § 60. 
ustęp  2 s ta tu tu  dla m. K rakow a, dyrektorem  M gtu stoł. 
król. m iasta K rakow a w V. klasie rangi z płacą roczną
10.000 koron, kw aterow em  w rocznej kwocie 1760 K, 
oraz prawem do 2-ch pięcioleci po 2000 koron, z jedno- 
czesnem zniesieniem przyznanego uchw ałą R ady m iasta 
z dnia 9. stycznia 1,908 r. dodatku  funkcyjnego 2400 K  
rocznie z tern, źe powyższe pobory należy asygnowaó 
od 1. kw ietnia 1910. (LM . 41126/910 Prez.).

Pan Dr. Gólski Stanisław, dotychczas zastępca le­
karza m iejskiego: zamianowany został dekretem  Prezy- 
dyum M agistratu  z dnia 11. m aja 1910 r. do Lprez. 
179/910. zgodnie z uchw ałą R ady m iejskiej, po­
wziętą na posiedzeniu w dniu 17. m arca 1910 i-oku 
na zasadzie §§ 56 i 89 sta tu tu  d la  m iasta K rakow a pro­
wizorycznym miejskim lekarzem  okręgowym w X . k la ­
sie rangi z płacą roczną 2200 K , kw aterow em  w* rocz­
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nej kwocie 768 K  oraz prawem do 3 trzechleci.po 200 K  
z tem , źe po roku  zadawalniającej prowizorycznej służby 
nastąp ić  może stabilizacya z wliczeniem prowizorycz­
nego roku  służby do em erytury. (LM. 43158/910 Prez.).

Pan Dr. Komorowski Bolesław, dotychczas lekarz, 
zamianowany został dekretem  Prezydyum  M agistratuz d.
11. m aja 1910 r. do Lprez. 277/910 zgodnie z uchw ałą 
R ad y  miejskiej, pow ziętą na posiedzeniu w dniu 17. 
m arca 1910 roku  i na podstawie §§ 56 i 89 sta tu tu  
d la m iasta K rakow a, lekarzem  okręgowym miejskim 
w X . klasie rangi z płacą roczną 2200 K, kwaterowem  
w rocznej kwocie 768 K, oraz praw em  do 3 trzechleci 
po 200 K i do wliczalnego do em erytury  dodatku  oso­
b istego w kwocie 200 K  rocznie po przebyciu 20 la t 
służby w tej samej klasie rangi, z tem, źe nominacya 
ta  wchodzi w życie z dniem 1. kw ietnia 1910 roku. 
(LM. 45560/910. Prez.).

Pan Dr. Owsiński Józef Władysław 2 im., dotych­
czas lekarz, zamianowany został dekretem  Prezydyum  
M agistratu  z dnia 13. maja 1910 roku do L . 183/910 
zgodnie z uchw ałą R ady m iejskiej, pow ziętą na po­
siedzeniu w dniu 17. m arca 1 9 l0  roku  i na zasa­
dzie §§ 56 i 89 sta tu tu  dla m iasta Krakowa, prow i­
zorycznym lekarzem  miejskim  okręgowym w X . klasie 
rangi z płacą roczną 2200 K , kw aterow ym  w rocznej 
kwocie 768 K  z tem , źe po roku  zadowalniającej służby 
i pod w arunkiem  złożenia do roku  z wynikiem dodat­
nim egzaminu fizykackiego, nastąpid może stabilizacya, 
z wliczeniem roku  prowizorycznej służby do em erytury , 
oraz przyznaniem  praw a do 3 trzechleci po 200 K  i do 
wliczalnego do em erytury  dodatku  osobistego w kw o­
cie 200 K rocznie, po przebyciu 20 la t służby w tej 
samej klasie rangi (LM- 45157/910. Prez.).

Pan Dr. Jakób Weinsberg, dotychczas lekarz, za­
m ianowany został dekretem  Prezydyum  M agistratu  z d. 
1-3. maja 1910 r. L prez. 175/910. zgodnie z uchw ałą 
pełnej R ady m iejskiej, pow ziętą na posiedzeniu poufnem 
w dniu 17. m arca 1910 r. i na podstaw ie §§ 56 i 89 
s ta tu tu  dla m iasta Krakowa prowizorycznym lekarzem  
okręgowym  m iejskim  w X . klasie rangi z płacą roczną 
2200 K , kwaterowem  w rocznej kwocie 768 K  z tem, 
źe po roku  zadowalniającej służby nastąpid może stab i­
lizacya z wliczeniem roku  prowizorycznej służby do em e­
ry tu ry , oraz przyznaniem praw a do 3 trzechleci po 200 K 
rocznie po przebyciu 20 la t służby w tej samej klasie 
rangi (LM. 45158/910. Prez.).

Pan Dr. Wojczyński Marcin, dotychczas lekarz, za­
mianowany został dekretem  Prezydyum  M agistratu  z d.
11. m aja 1910 r. do L prez. 191/910. zgodnie z uchwałą 
pełnej R ady miejskiej, pow ziętą na posiedzeniu w dniu 
17. m arca 1910 r. i na zasadzie §§ 56 i 89 s ta tu tu  dla 
m iasta K rakow a prowizorycznym lekarzem -asystentem  
m iejskiego U rzędu zdrowia w X  klasie rangi z płacą 
roczną 2200 K, kw aterow em  w rocznej kwocie 768 K, 
oraz prawem  do 3 trzechleci po 200 K  z tem, źe po 
roku  zadawalniającej prowizorycznej służby, oraz wyka­
zaniu się, ze złożonego egzaminu fizykackiego, nastąpić 
może stab ilizac ja  i wliczeniem prowizorycznego roku 
służby, do em erytury (LM . 43157/910. P rez ).

Pan Dr. Zamorski Stanisław Edmund 2 im., dotych­
czas lekarz, zamianowany zotał dekretem  Prezydyum  M a­
gistra tu  z d. 13. m aja 1910 r. do Lprez. 181/910. zgodnie 
z uchw ałą pełnej R ady miejskiej, powziętą na posiedze­

niu poufnem w d. 17. m arca 1910. i na zasadzie §§ 56 i 89 
sta tu tu  dla m. Krakowa, prowizorycznym lekarzem  miej­
skim okręgowym w X . klasie rangi z płacą roczną 
2200 K, kw aterow em  w rocznej kwocie 768 K  z tem, 
źe po roku  zadawalniającej służby i pod warunkiem  
złożenia do roku  z dodatnim  wynikiem egzaminu fizy­
kackiego, nastąpid może stabilizacya z wliczeniem roku 
prowizorycznej służby do em erytury, oraz przyznaniem 
praw a do 3 trzechleci po 200 K  i do wliczalnego do 
em erytury dodatku osobistego w kwocie 200 K rocznie, 
po przebyciu 20 la t służby w tej samej klasie rangi 
(LM . 45156/910. Prez.).

Pan Sarnecki Kazimierz, dotychczas funkcyonaryusz 
B iura statystycznego miejskiego, zamianowany został de­
kretem  Prezydyum  M agistratu  z dnia 12. maja 1910 r. 
do Lprez. 268/910. na zasadzie §§ 56 i 89 sta tu tu  dla 
m iasta Krakowa, prowizorycznym nadetatow ym  kanceli­
stą  M agistratu  w X I. klasie rangi z płacą roczną 1600 K, 
kw aterow em  w rocznej kwocie 576 K z tem, źe po roku 
zadawalniającej służby nastąpid może stabilizacya z wli­
czeniem roku  prowizorycznej służby do em erytury, oraz 
przyznaniem praw a do 3 trzechleci po 200 K i do wli­
czalnego do em erytury  dodatku  osobistego w kwocie 
200 K rocznie, po przebyciu 20 la t służby w tej sa­
mej klasie rangi (LM. 45155/910. Prez.)

Pan Tomasz Kwinta, starszy oficyał egzekucyjny, 
na podstaw ie uchw ały Rady m iasta K rakow a, z dnia 14. 
m arca 1907 r. otrzym ał pierwsze trzechlecie w kwocie 
200 koron rocznie, od dnia '23. maja 1910 r. (LM . 
41200/910. P rez  ).

Pan Izydor Steinauer, starszy oficyał egzekucyjny, 
na podstaw ie uchwały R ady m iasta K rakow a, z dnia 14. 
m arca 1907 r., otrzym ał pierwsze trzechlecie w kw o­
cie 200 koron rocznie, ód dnia 7. maja 1910 r. (LM . 
41199/910 Prez.).

Pan Adam Lachowicz, oficyał egzekucyjny miejski, 
na podstaw ie uchw ały R ady m iasta K rakow a, z dnia 
14. m arca 1907 r., otrzym ał pierwsze trzechlecie w kw o­
cie 200 koron rocznie, od dnia 23. maja 1910 r. (LM. 
41201/910. Prez.).

Pan Bolesław Dembowski, młodszy oficyał egze­
kucyjny miejski, na podstaw ie uchwały Rady miasta 
K rakowa, z dnia 14. m arca 1907 r ,  otrzym ał pierwsze 
trzechlecie w kwocie 200 koron rocznie, od dnia 7. maja 
1910 r. (LM. 41204/910. Prez.)

Bielec Antoni, dotychczas prowizoryczny pachołek, 
zamianowany został dekretem  Prezydyum  M agistratu 
z dnia 22 kw ietnia 1910 r. do Lprez. 232/910. na za­
sadzie §§ 56 i 89 s ta tu tu  dla m iasta Krakowa, pachoł­
kiem  M agistratu  z przydzieleniem  do pełnienia służby 
tercyana szkolnego z płacą roczną 650 K, kwaterowem  
w rocznej kwocie 250 K, względnie mieszkaniem in na­
tura, oraz praw em  do 3 pięcioleci po 50 K rocznie 
i um undurowaniem  (LM . 38644/910. Prez.).

Protokoły obrad pełnej Rady miejskiej.

Posiedzenie zwyczajne (44. w kad. X V .) z dnia 
4. maja 1910 roku.

Przewodniczący: P rezydent D r. Juliusz Leo.
1. W iceprezydent miasta: D r. H enryk  Szarski.
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I I .  W iceprezydent m iasta: Józef Sare.
Sekretarz B ady  m iejskiej: D r. Tadeusz K annenberg.
Radców  m iejskich obecnych 46.
Badcy miejscy: D r. Bobilewicz, D attner, Dąbrowski, 

Dr. Doboszyński, D r. Guńkiewicz, H ałatkiew icz, Iglioki, 
D r. Jaw orski, Judkiew icz, Klemensiewicz, Konopiński, 
D r. L ustgarten , M aciołowski, M aywalt, M endelsburg, N o­
wak Stanisław , Dr. Pareński, D r. Petelenz, D r. Rosen- 
b la tt, Schm elkes, Sędzimir, Sołtysik, D r. Staniszewski, 
Suski, Szatkowski, E ksc. hr. W odzicki, (26) nieobecnośó 
swą usprawiedliwili.

P oczątek  posiedzenia o godzinie 6 wieczorem.

Przed porządkiem dziennym. 

Towarzystwo wzajemnej pomocy urzędników miejskich.
S ekretarz  R ady odczytał pismo Tow arzystw a wza­

jemnej pomocy urzędników  m iejskich, o policzenie do 
em erytury  tych la t służby, k tó re  spędzili w gminie, 
jako nieetatow i funkcyonaryusze.

P r z e k a z a n o  M a g i s t r a t o w i .

Kongres mieszkaniowy.
N astępnie odczytał sekretarz rady zaproszenie na 

m iędzynarodowy kongres mieszkaniowy we W iedniu, 
k tó ry  odbędzie się 30. maja 1910 r.

Uchwalono wziąó udział w kongresie przez dele- 
gacyę, w ybór zaś tej delegacyi poruczono prezydentow i 
łącznie z komisyą prowizacyjną. (LM . 40479/910. U l  b.).

Tyfus plamisty.
P rezyden t zaznaczył, źe w Krakowie wydarzyło się 

k ilka  w ypadków tyfusu plamistego, k tó re  słusznie za­
niepokoiły opinię publiczną.

L ekarz  m iejski D r .  J a n i s z e w s k i  złożył sp ra­
wozdanie, źe w istocie zaszło 10 wypadków tyfusu p la­
mistego w miejskim D om u kalek przy ulicy Lubicz. 
M iejski urząd zdrowia zarządził wszystkie potrzebne 
środki ostrożności. D otąd  nie można powiedzieó, skąd 
się wzięła epidemia. Je s t prawdopodobnem , źe dostała 
się do Dóm u k alek  przez areszta miejskie. Obecnie za­
k ład  kalek  jest odcięty od m iasta; straż policyjna i służba 
m iejska czuwa nad tern; również lekarz je s t in terno­
wany na miejscu. O statn i w ypadek choroby zaszedł 
dnia 28. z. m

R. m. B u j w i d  wskazuje, źe urządzenie miejskiego 
Dom u kalek  je s t prym ityw ne i nieodpowiednie; zapo­
bieżenie rozszerzeniu choroby zawdzięczaó będzie mia­
sto Di-owi Janiszewskiem u. Konieczna je s t rychła budowa 
szpitala epidemicznego; należy też utworzyó posadę miej­
skiego bakteryologa

R  m. D r .  J u l i a n  N o w a k ,  Dr .  P o n i k ł o  
i Dr .  B a n d r o w s k i  podnosili również potrzebę b u ­
dowy szpitala epidemicznego. W  odpowiedzi ośw iad­
czył prezydent, źe spraw a ta  będzie niebawem R adzie 
m iasta przedłożona.

Zabudowania koło kościoła św. Idziego.
R. m. D r .  B a n d r o w s k i  porusza sprawę bu­

dynków  koło kościoła św. Idziego. W ygląd tych budyn­
ków  je s t w prost okropny; należy có rychlej zadecydo- 
waó albo restauracyę, albo zburzenie. Również i sam

kościół św. Idziego znajduje się w zaniedbanym  bardzo 
stanie i byłoby rzeczą pożądaną, aby prezydent zwró­
cił uwagę gdzie należy, aby przecież jed en  z najstar­
szych zabytków  budow lanych doznawał troskliw szej opieki.

P r e z y d e n t  D r .  L e o  przyznaje, źe i-zecz po­
winna byó ruszoną z miejsca i przyrzeka się nią zająó.

Porządek dzienny. 

Linia regulacyjna w ulicy Miedzuch.
Im ieniem  Sekcyi ekonomicznej referen t r a d c a  

b u d ó w  n. K ł e c z e k  wnosi: R ada miasta uchwali:
Zatw ierdza się linię regulacyjną w części ul. M ie­

dzuch między ulicą A ugustyańską, a ulicą K rakow ską 
oznaczoną na planie sytuacyjnym  z dnia 12. stycznia 
1910 r. kolorem  czerwonym. (LM  118640/09. B/b).

U c h w a l o n o .

Połączenia kanałowe.
Im ieniem  Komisyi drogowo - kanałowej, referent 

r a d c a  b u d ó w  n. K ł e c z e k  wnosi: R ada miasta
uchw ali:

Ze względu na to, źe roboty  w kanale ulicznym 
przy połączeniach kanałów domowych i rynien dacho­
wych spraw iają przedsiębiorcom  trudności i przeważnie 
są źle wykonane —  będzie je  od tąd  wykonywało B u­
downictwo m iejskie óddz. b/. za zwrotem  kosztów od 
stron. —  Przedsiębiorca wykonujący połączenie wybije 
z zew nątrz kanału otw ór i osadzi ru rę  kam ionkową — 
resztę robó t w kanale wraz z dostaw ą m ateryałów  wy­
kona budownictwo miejskie oddz. b/. za opłatą 15 kor. 
za jedno  połączenie. (LM. 117969/09. B. b.).

U c h w a l o n o .

Linia zabudowania w ulicy Pijarskiej.
Im ieniem  Sekcyi ekonomicznej, referen t r a d c a  

b u d ó w  n. K ł e c z e k  wnosi: R ada m iasta uchwali:
Zatrzym ań dotychczasową linię zabudowania w ul. 

P ijarskiej między ulica św. Jana, a ulica Sławkowską. 
(LM . 6884/910. B. b.).

U c h w a l o n o .

Domy dla służby miejskiej w Dębnikach.
Im ieniem  Sekcyi ekonom icznej, sprawozdawca I I .  

w i c e p r e z y d e n t  S a r e  wnosi: R ada m iasta uchw ali:
1. Zatw ierdza się w zasadzie p ro jek t w ybudo­

wania dwóch domów m ieszkalnych dla służby m iej­
skiej w D ębnikach na realności nabytej od Pp. R adzi­
szewskich, kosztem  120.000 kor., a koszta budow y p o ­
kry je  się z funduszu inwestycyjnego I. względnie I I .

2. Przeprow adzenie budowy porucza się Sekcyi 
ekonomicznej. (LM. 97787/09. B. a.).

U c h w a l o n o .

Kredyt dodatkowy na budowy szkół.
Im ieniem  K om isyi inwestycyjnej, referen t r a d c a  

M a g i s t r a t u  Dr .  Ż a c z e k  wnosi: R ada m iasta
uchwali:

1. N a pokrycie reszty kosztów budowy szkół przy 
ulicy K apucyńskiej, B ernardyńskiej i św. W aw rzyńca 
udziela się dodatkow y k red y t w kwocie 21.000 koron.

2. W ydatek  powyższy należy pokryó z k redy tu  
rezerwowego z funduszu pożyczki inwestycyjnej z roku
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1904, a w szczególności z poz. B. „na rozszerzenie s tra ­
żnicy pożarnej “. (LM . 2103/910. IV).

U c h w a l o n o .
Im ieniem  Komisyi inwestycyjnej, referen t r a d c a  

M a g i s t r a t u  Dr .  Ż a c z e k ,  wnosi: R ada miasta
uchw ali:

1. N a pokrycie reszty kosztów budowy A kadem ii 
handlowej udziela się k red y t dodatkow y w kwocie
30.000 koron.

2. W ydatek powyższy pokryó należy z k redy tu  
rezerwowego z funduszu pożyczki inwestycyjnej z roku 
1904, a w szczególności z poz B. „na rozszerzenie s tra ­
żnicy pożarnej11. (LM . 2102 910. IV ).

U c h w a l o n o .

Szkoła gospodarstwa domowego.
Im ieniem  Sekcyi szkolnej i skarbowej spraw o­

zdawca r. m. W a s u n g  przedstaw ił wnioski o u tw orze­
nie miejskiej szkoły gospodarstw a domowego i zazna­
czył, źe w ydatki stałe na utrzym anie szkoły wynosió 
będą 13.300 K  (lokal 3000, pensya dwóch nauczycielek 
4000 K, wynagrodzenie innych nauczycielek 500 K, 
środki naukowe 400 K, opał itd. 1650 K, środki żyw­
ności zużyte w kuchni 3750 K ); wydatki jednorazowe 
na urządzenie 6200 K  (38 uczenie po 100 K rocznie, 
48 uczenie po 7 K  50 hal. miesięcznie na w iktuały). 
Pozostaje do pokrycia suma 5750 K. Jeżeli przyjmiemy 
minimalne subweneye rządu 2000 K. kra ju  1500 K , to 
gminie przypadnie płació rocznie 2250 K . — O ile nie 
zajdą jakieś nieprzewidziane przeszkody, kurs gospodar­
stw a domowego będzie otw arty 1. września b. r  T e r­
minu otwarcia dalszych dwóch działów tej szkoły na ra ­
źne pro jek t nie zakreśla. R eferent przedłożył następujące 
wnioski: Sekcyi I I .  i IV . R ada m iasta uchw ala:

I. Założenie miejskiej szkoły gospodarstw a dom o­
wego na podstaw ie przedłożonego przez sekcyę szkolną 
sta tu tu  organizacyjnego i planu nauki —  z początkiem  
roku  szkolnego 1910— 11 i prosi prezydenta o poczy­
nienie. odpowiednich kroków  celem uzyskania subwen- 
cyi od Sejmu i rządu na częściowe pokrycie kosztów 
utrzym ania tej szkoły.

I I .  R ada m iasta przyznaje na urządzenie tej szkoły 
jednorazowy k redy t w kwocie 6200 K, jakoteź 2000 K  
na prowadzenie zakładu w czasie od 1 września do 31. 
grudnia 1910 r.

R. m. D r .  J u l i a n  N o w a k  wyraża zadowolenie, 
źe otw arcie tak  ważnej szkoły zaprojektowano.

W n i o s k i  s e k c y i  u c h w a l o n o  (LM . 102329/ 
909. IV ).

Agregat dla Elektrowni miejskiej.
Im ieniem  Komisyi gazow o-elektrycznej, d y r e ­

k t o r  G a j c z a k  wnosi: R ada m iejska uchw ali:
„1. Zakupió dla elektrow ni m iejskiej: a )  jeden  

agregat dodatkow y dla 1000 am perów, wystarczający 
do ładow ania nowej bateryi akum ulatorów  kosztem
40.000 K ; b) dwa przetw arzacze elektryczne każdy 
o spraw ności 200 kilowatów, kosztem  60.000 K.

2 Pokrycie tego w ydatku w łącznej kwocie 100.000 
K  ma nastąpió na razie z ewentualnej nadwyżki zacią­
gniętej pożyczki inwestycyjnej w kwocie koron 3,140 000 
w gotówce, uchwalonej przez Radę m iejską dnia 16. 
lipca 1908 r.

3 R ada m iejska upoważnia komisyę gazowo-elek- 
tryczną względnie jej kom itet wykonawczy do p rzepro­
wadzenia niniejszej uchw ały i wszystkich czynności 
z nią połączonych11.

U c h w a l o n o .

Regulacya płac pomocników kancelaryjnych.
Im ieniem  Sekcyi prawniczej i skarbow ej, referent 

s e k r e t a r z  M a g i s t r a t u  Dr .  E m i n o w i c z  p rzed­
k łada następujące wnioski: R ada m iasta  uchwali:

W prow adza się następujące postanowienia, co do 
wynagrodzeń pomocników kancelaryjnych.

W ym iar wynagrodzeń pom ocników kanc. dzieli się 
na 11 klas w edług la t służby, a mianowicie:

dziennie miesię­ rocznie
K cznie K K

I. kl. od w stąpienia przez 1 r. 2— 6 0 - 730
II . „ ponad 1 rok przez 2-gi 2 40 72 — 876
I I I ii h 2 lata ii 3-ci 2 80 84-— 1022
IV . 11 11 3 do la t 5 włącz 3-20 96 — 1168
V. 17 ” 5 „ „10 11 4 0 3 122 50 1470
VI. n  V

10 „ ,1 4 11 4-44 135-— 1620
V I I ii ii 14 a „18 11 4-77 145 — 1740
V I I I . 11 J5 18 „ „22 11 5-10 155-— 1860

IX . 11 U 22 „ „26 11 54 3 165-— 1980
X. r. ii 26 „ „30 11 5-76 175-— 2100
X I. ii ii 30 6 09 185-— 2220

Pomocnikom kancelaryjnym  pełniącym  prow izory­
cznie obowiązki egzekutorów, lub wymagające specyal- 
nego fachowego w ykształcenia, np. technicznym , pracu ją­
cym w m laboratoryum  chemicznem, przy kom isarya- 
tach targow ych, w Archiwum aktów  dawnych, M uzeach 
i w W ydziale obrachunkow ym , oraz przyjmowanym do 
osobnych prac, przyznaó może P rezyden t m iasta w g ra­
nicach rozporządzalnego k red y tu  wynagrodzenia wyższe 
od oznaczonego powyżej.

Obecnie służący pomocnicy kancelaryjni (dyeta- 
ryusze) otrzym ują wynagrodzenie tej klasy, k tó ra  o d p o ­
wiada czasowi ich dotychczasowej nieprzerwanej służby.

Gdyby jednak  wynagrodzenie poszczególnych po­
mocników kancelaryjnych (dyetaryuszy), wyznaczone im 
stosownie do powyższych postanowień, nie dochodziły 
kwoty, ja k ą  pobierali przed wejściem w życie tychże 
postanowień, to  należy im dotychczasowe wynagrodzenie 
tak  długo pozostawić, dopóki z ty tu łu  la t służby nie 
nabędą praw a do wyższych poborów skalą przepisanych.

Postanow ienia powyższe wchodzą w życie od dnia
1. kw ietn ia 1910 r.

N a pokrycie w ydatków  połączonych z regulacya 
w r. 1910 przyznaje się k redy t w kwocie 16.003 koron 
50 halerzy.

R  m. D r .  G e r t l e r  porusza spraw ę załatw ienia 
pragm atyki służbowej.

P o c z e m  w n i o s k i  s e k c y j  p r z y j ę t o .

Zbiory hr. Mniszcha.
R.  m.  S c h w a r z  wskazuje, źe w dniach 9. i 10.

b. m odbędzie się w Paryżu w hotelu D rouo t licytacya 
zbiorów sztuki po A ndrzeju  hr. M niszchu. Są to rzeczy 
cenne, k tó re  dla M uzeum naszego byłyby bardzo przy­
datne. N ie mamy środków , aby nabyó całą kolekcyę, 
ale byłoby wskazane kupió niektóre portrety . Mówca 
w porozum ieniu z kolegami zgłasza wniosek:
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„1) N a zakupno portre tów  z kolekcyi hr. Mnisz- 
cha wyznacza się k red y t do 15.000 koron i upoważnia 
się dyrek tora M uzeum  K operę do ich ewentualnego za­
kupienia;

2) Należy się zwrócić do zarządu kra ju  i rządu
0 ew entualną subwencyę, a na razie wstawić potrzebną 
sumę zaliczkowo11.

D yr. M uzeum narodowego D r .  K o p e r a  udzielił 
wyjaś ień w tej sprawie. Zaznaczył, źe zbiory A ndrzeja 
M niszcha odnoszą się głównie do wieku X V I I I .  Są to 
rzeczy bardzo cenne; je s t wykluczonem, aby tam  były 
falsyfikaty. Zadecydować dziś wedle katalogu, co tam  
należy kupić, je s t rzeczą niemożliwą. N ależałoby jednak  
stanąć do licytacyi i na m iejscu postanowić, co kupić 
N aturalnie, gdyby ktoś z Polaków  do licytacyi stanął, 
mówca absolutnie w kupnie nie przeszkadzałby mu.

P r e z .  D r .  L e o  stw ierdza, źe w myśl wniosku 
suma 15.000 wypłaconą byłaby zaliczkowo i zwróconą 
zostanie do trzech la t J e s t  nadzieja, źe część otrzym a 
się w drodze subwencyi specyalnej, reszta zaś podzie­
loną będzie na trzy  raty  i spłaconą z budżetu  Muzeum 
narodowego, przeznaczonego na zakupno dzieł sztuki, 
tak , źe budżet gminy zupełnie nie zostałby naruszony.

W  spraw ie tej zabierali głos radcy m Daszyński, 
D r. Nowak, U derski, T ursk i, k tó ry  oświadczył się za 
kupnem  portretów  ludzi zasłużonych. Byłoby wskaza- 
nem kupno p o rtre tu  ks. Józefa Poniatow skiego, a zauie- 
ohanie zakupna portretu  Stanisław a Augusta.

R. m. K o s o b u c k i  poparł zapatryw ania r. m. 
Turskiego.

R  m. D r . G e r 1 1 e r  zauważył, źe tak ie  ograni­
czenia byłyby zanadto ciążące.

W i c e p r e z .  D r  S z a r s k i  zaznaczył, źe polityki 
do sztuki mieszać nie należy i jeżeli p o rtre t króla S ta ­
nisława A ugusta  okaże się dziełem sztuki, to byłoby 
wskazanem jego nabvcie. Należałoby także porozumieć 
się z R adą miasta Lwowa, czyby nie zechciała prze­
znaczyć pewnej kwoty na zakupna dla siebie.

W n i o s e k  r. m.  S c h w a r z a  u c h w a l o n o
1 upoważniono p ro f K operę do porozum ienia się z pre- 
zydyum m. Lwowa

Prezydent oznajmił, źe jeden  z radnych miejskich 
ofiarował dodatkow o 1000 kor. do kw oty uchwalonej 
przez Radę. (brawa).

Przewodniczący zamyka posiedzenie o godzinie 8. 
wieczór.

Posiedzenie tajne (23 w kad. X V .) z d. 4. maja 1910 r. 

Porządek dzienny.
I. Kunegundzie Pieprzycowej, wdowie po zmarłym 

w dniu 13. listopada 1909 r. śp. Józefie Pieprzycy eme­
rytowanym nadpom pierze m. straży pożarnej w K rako­
wie przyznano od dnia śmierci męża: 1) pensyę wdowią 
w kwocie 420 K  rocznie, 2) 5 dodatków  na wychowa­
nie m ałoletnich dzieci po 84 K  rocznie na każde dziecko 
od -dn ia  śm ierci ich ojca, aż do osiągnięcia 24 roku  ży­
cia, względnie uzyskania wcześniej zaopatrzenia —  mia­
nowicie na wychowanie:

a) córki Anny urodzonej 25. lipca 1894 r. do dnia 
25 lipca 1918 r.,

b) córki M aryi urodzonej 23. sierpnia 1896 r. do 
dnia 23. sierpnia 1920 r.,

c) córki H eleny urodzonej 4. listopada 1898 r. do 
dnia 4. listopada 1922 r.,

d) córki Józefy urodzonej 4. grudnia 1900 r. do 
dnia 4. g rudnia 1924 r.,

e) syna Eugeniusza urodzonego 24. m arca 1906 r. 
do dnia 24. m arca 1930 r. (LM. 13162/910. P rez ).

II. Helenie Patelskiej, wdowie po zmarłym w dniu 
20. października 1909 roku  emerytowanym p rak ty k an ­
cie m anipulacyjnym M agistratu  m iasta K rakow a śp J a ­
nie Patelskim , przyznano od dnia śmierci męża pensyę 
wdowia w kwocie 800 kor. rocznie.

(LM . 1727/910. Prez.).
I I I .  O dpisano z powodu nieściągalności kw otę 

105 K  jak ą  pozostał winien funduszowi m iejskiem u 
z ty tu łu  reszty zaliczki na płacę śp. D r Jan  Rynczar- 
ski w ieesekretarz M agistratu , zmarły dnia 2. lutego 
1908 r. (LM. 44123/910. Prez.).

Posiedzenie nadzwyczajne (45 w kad. X V .) z dnia 25. 
maja 1910 r.

Przewodniczący: Prof. D r. Juliusz Leo, prezydent m.
1 W iceprezydent: D r. H enryk  Szarski.
I I .  „  Józef Sare
Sekretarz P a d y  m ie jsk ie j: D r. Tadeusz K annenberg.
Radców m iejskich obecnych: 53
R adcy m irjscy : D r. Bobilewicz, D ąbrow ski, Dr.

Doboszyóski, D r. F ierich , H ałatk iew icz, Dr. Jaworski, 
Judkiew icz, D r. L ustgarten , M aywalt, M endelsburg, M ie- 
dniak, Peroś, Porębski, Dr. R osenblatt, Schm elkes, Sę­
dzimir, D r. Staniszewski, T ursk i, E ks. hr. W odzicki (19) 
nieobecność swą uspraw iedliw ili.

P oczątek  posiedzenia o godzinie 6. wieczór.

Przed porządkiem dziennym. 
Wspomnienie żałobne śp. Elizy Orzeszkowej.
P r z e w o d n i c z ą c y  p r e z y d e n t  D r .  L e o  

przemówił w te  słowa:
„K irem  żałoby okryła się polska lite ra tu ra , 

ubyła narodowi natchniona mistrzyni słowa, społeczeń­
stw u wielka obyw atelka, k tórej życie całe owiane było 
jedną  ideą służenia p ięknu, prawdzie i dobru publicz­
nemu. Na powieściach Orzeszkowej pokolenia całe uczyły 
się praw d i przykazań społecznych, poetyczne jej posta­
cie były niejako źywemi przykładam i poświęcenia, m i­
łości i najwyższych cnót obyw atelskich. Dzieła Elizy 
Orzeszkowej przeszły do skarbca lite ra tu ry  światowej, 
zapisując w niej świetnem i głoskami k a rty  narodu pol­
skiego. To też wraz z całym narodem miasto nasze od­
czuło głęboko niepowetowaną stratę, jak ą  ponieśliśmy 
wszyscy przez śmierć genialnej poetki i wielkiego serca 
obyw atelki “.

P rezyden t m iasta wyslai w zastępstw ie Rady miej­
skiej na ręce prezydenta m. G rodna w drodze te legra­
ficznej, wyrazy żalu i współczucia; W  końcu dodał p rze­
wodniczący, źe przez powstanie z miejsc członkowie R. 
m. dali wyraz swym uczuciom, co zapisane będzie w pro­
tokole obrad Rady.

Jubileusz Prof. Dra Pareńskiego.
P r e z y d e n t  D r .  L e o  odezytuje pismo kom itetu , 

urządzającego jubileusz 35 la t pracy prof. Pareńskiego
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na stanow isku prym aryusza szpitala św. Ł azarza w K ra ­
kowie. W  imieniu prezydyum  prezydent proponuje:

1) aby R ada imieniem m iasta z datkiem  1000 K 
przystąpiła  do funduszu ozdrowieńców im. Stanisław a 
Pareńskiego;

2) aby prezydyum  i przewodniczący sekcyj wzięli 
udział oficyalny w uroczystości.

W n i o s k i  t e  j e d n o g ł o ś n i e  u c h w a l o n o .

Poświęcenie kamienia węgielnego pod pomnik Jagiełły.
P r e z y d e n t  D r .  L e o  w skazuje na pewne po­

głoski, k tó re  znalazły także wyraz w niektórych dzien­
nikach, jakoby kom uś zależało na tem , aby czynió 
w ukryciu  przygotowania do obchodu grunw aldzkiego, 
że poświęcenie kam ienia węgielnego odbyło się tajemnie, 
źe pom nik Jag iełły  nie będzie gotowy i t. d. Niema 
słowa praw dy w tych doniesieniach. A k t poświęcenia 
kam ienia węgielnego odbył się przy udziale k d k u  OBÓb 
im iennie zaproszonych w ostatniej chwili przez pełno­
mocników fundatora pomnika. Co do pom nika zaś od­
niósł się prezydent do arch itek ta  d ra  Zubrzyckiego, 
k tó ry  donosi, źe wedle listów, otrzym anych 28 b. m 
z Paryża, reszta ciosów podstaw y pom nika nadejdzie 
z początkiem  czerwca, a bronzy nadane zostaną 10. 
czerwca w Paryżu  na kolej. Także p. Jen tys, pełnom o­
cnik p. Paderew skiego, donosi, źe 10. czerwca będzie 
ukończony cokół z granitu  a do końca czerwca nastąpi 
zestawienie grup z bronzu, k tórych  ekspedyoya już jest 
zorganizowana i niebawem się rozpocznie.

Urlopy radców miejskich.
R ada m iejska udzieliła urlopów : radcy m. T u r ­

s k i e m u  na 2 miesiące i radcy  m. W o l n e m u  na 2 
miesiące dla poratow ania zdrowia.

0 mięso rumuńskie.
R. m. D a s z y ń s k i  in terpeluje w spraw ie otw ar­

cia składnicy mięsa rum uńskiego w K rakow ie po o tw ar­
ciu granicy rum uńskiej. —  M ówca ubolewa z powodu 
uchw ały K oła polskiego, sprzęciwiajęcej się otwarciu 
składnic w K rakow ie i Lwowie i zapytuje, co prezydent 
zamierza uczynię, aby daó wyraz potrzebie utworzenia 
takiej składnicy w Krakowie.

P r e z y d e n t  D r .  L e o  podnosi, źe spraw ą tą  
zajmowała się kom isya aprowizacyjna. N ajlepszą odpo­
wiedzią na interpelacyę r. Daszyńskiego będzie wniosek 
tej komisyi, k tó ry  przedstaw i r. W asung.

R. m. D r . W a s u n g  przedstaw ia imieniem kom i­
syi aprowizacyjnej R ady m iasta wnioski w sprawie sk ład ­
nicy mięsa rum uńskiego i subwencyi na cele organiza- 
cyi handlu  bydłem. R eferent uzasadnia nagłośó sprawy.

U c h w a l o n o .
W  dalszym ciągu sprawozdawca r. m. D r. W asung 

przedstaw ia m eritum  i p rzedkłada imieniem komisyi dro- 
źyźnianej i aprowizacyjnej następujące wnioski:

a) W n i o s e k  k o m i s y i  d r o ź y ź n i a n e j .
„R ada m iasta uchwali:
I . W nieśd petycyę do c. k  rządu, aby z funduszu 

1 miliona, o k tórym  mowa w § 2. ustęp pierwszy 
ustaw y z dnia 30. grudnia 1909 r. Nr. 222 Dz. p p. 
przyznał m iastu:

1) na urządzenie:
a) targu  na mięso im portowane;
b) to ru  przemysłowego na targow icę;
c) stajen  spędow ych dla bydła rogatego;
d) topiarni łoju

odpow iednią kw otę tytułem  bezzwrotnej subwencyi p ła tną 
w ratach.

2) na utrzym anie b iura  pośrednictw a sprzedaży 
bydła  odpowiednią kw otę rocznie ty tu łem  za-iłku , a to 
aż do czasu, kiedy biuro pośrednictw a będzie w stanie
0 własnych siłach egzystowaó;

I I .  Poleció komisyi aprowizacyjnej wypracowanie 
stosownej petycyi.

b) W n i o s e k  k o m i s y i  a p r w i z a c y j n e j .
„Ponowió petycyę do rządu o dopuszczenie mięsa 

rum uńskiego do K rakow a, oraz wnieśó petycyę o udzie­
lenie zasiłku z subwencyi, o której wyżej mowa, na 
podjęcie akcyi, zdążającej do potanienia mięsa; — wnio­
sek ten jako  nagły przedłożyć na najbliźszem posiedze­
niu R ady m iasta“ . (LM . 47843/910. I I I  b.).

R. m. D a s z y ń s k i  popiera w niosek referenta
1 zgłasza dodatek, a mianowicie, aby deputacye K ra ­
kow a i Lw ow a udały się do K oła polskiego i p a rla ­
m entu w obronie zagrożonych praw obu miast.

W i c e p r e z y d e n t  Dr .  S z a r s k i  zaznaczył, źe 
subwencya, której żąda wniosek referenta, pozwoli na 
zorganizowanie tańszej sprzedaży bydła  w Krakow ie, 
k tó re  w skutek otw arcia składnic mięsa rum uńskiego 
w innych m iastach będzie miało zbyt mniejszy za g ra ­
nicami kraju.

R. m. D r .  N o w a k  J u l i a n  konstatuje, źe rozwój 
m iast i przem ysłu m usi się Opierać na silnej i zasobnej 
wsi. M ówca konstatuje, źe chłodnia, k tó rą  obejm uje k ra ­
kowskie Towarzystwo rolnicze, niem a zam iaru czynienia 
konkurencyi chłodni miejskiej lub  tutejszym  fabry­
kom lodu.

R. m. D r. P e t e l e n z  wyjaśnił, źe posłowie k rakow ­
scy bardzo gorliwie zajmowali się spraw ą otw arcia sk ła d ­
nicy mięsa rum uńskiego i uzyskali pozwolenie Koła na 
postawienie w niosku w kom isyi gospodarczej o o tw ar­
cie składnicy. W niosek ten  zgłosił poseł Zieleniewski 
imieniem krakow skich, a dr. Roszkowski imieniem lwow­
skich posłów. Mówca w końcu zaznacza, źe K oło po l­
skie aczkolw iek w większości swej dem okratyczne, nie 
m a jednak  większości mieszczańskiej i ztąd niepowodze­
nie dotychczasowe tej sprawy. Konieczny je s t kom pro­
mis jakiś, celem jej załatwienia.

Przem aw iali następnie r. m. U d e r s k i ,  K o s o -  
b u c k i ,  B i a l i k ,  B u j w i d ,  H e u m a n ,  G e r t l e r .

R.  m. Dr .  W a s u n g  po porozum ieniu się z r. m. 
Daszyńskim  przedstaw ia ta k  sformułowany wniosek:

„R ada m iasta uchwala wysłać w porozum ieniu ze 
Lwowem deputacyę do R ządu centralnego i K oła po l­
skiego w spraw ie otw arcia składnicy mięsa rum uńskiego 
w Krakowie, i wzywa posłów krakow skich do jak  naj­
energiczniej szego poparcia tych usiłowań — R ada m ia­
sta uchw ala wnieść petycyę do R ządu, by przyznał m ia­
stu  z kw oty 1 miliona koron przeznaczonej na podnie­
sienie organizacyi sprzedaży bydła odpowiednią subwen- 
cyę na ten cel.

R. m. D r .  S t a r z  e w s k i  proponuje popraw kę 
do ustępu drugiego, źe „niezależnie od przyznania praw a 
składnic, poczyni R ada m starania etc... “
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U c h w a l o n o  u s t ę p  p i e r w s z y  i d r u g i  
w n i o s k u  k o m p r o m i s o w e g o  z d o d a t k i e m  
r. m.  D r a  S t a n i s z e w s k i e g o .

Jatki miejskie.
Im ieniem  kom isyi aprowizacyjnej referen t radca 

M agistratu  Saw iński uzasadnia nagłość wniosku w sp ra­
wie budowy nowej ja tk i miejskiej.

N a g ł o ś ć  u c h w a l o n o
N astępnie przedk łada referen t następujący wnio­

sek kom isyi aprow izacyjnej:
R ada m iasta uchw ali:
„W ybudow ać na placu Jabłonow skich lub W ielo­

pole ja tk ę  m iejską kosztem  nieprzenoszącym  1100 kor. 
na sprzedaż mięsa trefnego po cenach ustanowionych 
przez M agistrat, z zastrzeżeniem , źe najm ujący tę  ja tk ę  
sprzedaw ać będzie we własnej ja tc e  mięso koszerne po 
cenach ustanowionych w porozum ieniu z gm iną izraelicką.

N a pokrycie w ydatku przyznaje się k red y t d oda t­
kowy do V I I I .  nadzwyczaj, budżetu  1910“.

W niosek poparł r. m. D r .  T i  11 e s  — przeciw 
przem awiał r. m. B i a 1 i k.

W n i o s e k  u c h w a l o n o .
R.  m. D a s z y ń s k i  staw ia wniosek o przesunięcie 

na 3 miejsce porządku dziennego posiedzenia, sprawy 
e ta tu  służby.

P r z e w o d n i c z ą c y  p r e z y d e n t  D r . L e o  wy­
jaśnia, źe w szystkie spraw y są term inowe i powinny 
być załatwione.

W n i o s e k  r. m.  D a s z y ń s k i e g o  u p a d ł .

Porządek dzienny. 
Barak dijckerowski.

Im ieniem  kom isyi inwestycyjnej f i z y k  m i e j s k i  
D  r. J a n i s z e w s k i  wnosi: R ada m iasta uchwali. Za­
kupić: 1) barak  dockerow ski na 80 łóżek kosztem  nie- 
przenoszącym 17.325 k o ro n ; 2) om nibus na 6 osób dla 
przewożenia dezynfekcyonaryuszy od i do dezynfekcyi 
kosztem  nieprzekraczającym  1500 koron ; 3) doróźkę 
jednokonną do przewożenia osób z mieszkań, w k tórych  
panowała choroba zakaźna do domu izolacyjnego, kosz­
tem  nieprzekraczającym  500 k o ron ; 4) zakupić konia 
dla zakładu dezynfekcyjnego i uprzęż kosztem  nieprze­
kraczającym  1000 koron.

W ydatk i ad 1, 2, 3, pokryć z funduszu inw esty­
cyjnego I I .  poz. 2 (Budowa szpitala epidem icznego); 
w ydatek ad 4. z funduszu Dz. IX . poz. 2 b. budżetu 
na rok  1910.

Po wyjaśnieniu udzielonem r. m. U derskiem u w n io ­
s e k  k o m i s y i  u c h w a l o n o .

Bank przemysłowy.
Im ieniem  prezydyum  i Sekcyi skarbowej spraw o­

zdawca d y r e k t o r  M a g i s t r a t u  G r o d y ń s k i  w nosi: 
R ada m iasta uchw ali:

1. W  dalszym ciągu uchw ały Rady m. z dnia 31. 
m arca 1910 r. Lprez. 171 i wobec wyników konferen- 
cyi, w kw ietniu b. r. w W ydziale krajow ym  przeprow a­
dzonej, w edług której W ydział krajow y zamianuje 1 
członka R ady nadzorczej Tow arzystw a akcyjnego: „K ra­
jow y B ank przemysłowy król. G alicyi i Lodom eryi z W .

Ks. K rakow skiem 11. z pośród członków R ady m iejskiej 
m. K rakow a, oraz przyzna gminie m. K rakow a odpo­
wiedni wpływ na organizacyę, zakres działania i nomi- 
naeyę dyrektora, tudzież na skład  miejscowego kom itetu  
filii wspomnianego B anku przemysłowego w K rakow ie, 
gmina m iasta K rakow a przystępuje do Tow arzystw a 
akcyjnego: „K rajow y B ank przemysłowy król. Galicyi 
i Lodom eryi z W . K s. K rakow skiem 1' jako akcyonaryusz 
z udziałem  400.000 koron.

2 Celem  uzyskania kapita łu , potrzebnego do na­
bycia akcyj B anku przemysłowego, zaciągnąć k ró tk o te r­
minową pożyczkę w sumie 400.000 K, na procent naj­
wyżej o V2 °/o wyższy od stopy eskontu B anku austro- 
w ęgierskiego, spłacalną z przyszłej większej pożyczki 
inwestycyjnej miejskiej.

3. D o w yboru instytuoyi, k tórej powyź rzeczona 
pożyczka krótkoterm inow a ma być zaciągnięta, usta le­
nia w arunków  tej pożyczki, oraz do jej zrealizowania
1 oznaczenia term inu  realizacyi, wreszcie do delegowania 
członków R ady m. do podpisania imieniem gminy p o ­
trzebnych w celu realizacyi pożyczki dokum entów , upo­
ważnia się p. P rezydenta  m iasta, łącznie z sekcyą sk a r­
bową R ady miasta.

Przy jęto  bez dyskusyi. (L. 243/910. Prez.)

Nowa posada konceptowego urzędnika.
Im ieniem  prezydyum  Sekcyi ekonomicznej i sk a r­

bowej spraw ozdaw ca d y r e k t o r  M a g i s t r a t u  G r o ­
d y ń s k i  wnosi: R ada m iasta uchwali:

1. W  interesie należytego toku  referatu  w sp ra­
wach gruntów  i realności m iejskich, oraz inw entarza 
m ajątku  miejskiego i regulacyi k a tastru  i h ipo tek i —  
sprawy te na razie, aż do regulacyi W ydziału I. p rzy­
dzielić specyalnem u referentow i pod bezpośrednią ap ro ­
batą  D yrek to ra  M agistratu  w m yśl zasad dotąd  w tym  
kierunku  praktykow anych, przy dodaniu mu odpow ied­
niej liczby sił pomocniczych.

2. D la powyższego referatu  utw orzyć jedną nową 
nadetatow ą posadę konceptow ą rangi V I I I .  z poboram i 
do tej rangi przywiązanymi.

U c h w a l o n o .

Etat Muzeum Narodowego.
Im ieniem  Sekcyi skarbowej i prawniczej spraw o­

zdawca d y r e k t o r  M a g i s t r a t u  G r o d y ń s k i  wnosi: 
R ada m iasta uchw ali:

1. Znosi się 2 posady adjunktów  M uzeum N aro ­
dowego w X I. kl. rangi, a w to  miejsce ustanaw ia się
2 tak ie  same posady w X  kl. rangi, z poboram i do tejże 
rangi przywiązanymi.

2. U chw ała niniejsza wchodzi w życie z dniem 
1. lipca 1910 r.

U c h w a l o n o .  (LM . 70455/909. Prez.).

Etat Archiwum aktów dawnych.
Imieniem Sekcyi skarbowej i prawniczej spraw o­

zdawca d y r e k t o r  M a g i s t r a t u  G r o d y ń s k i  wnosi: 
Rada m iasta uchwali:

1. Znosi się posadę prowizorycznego asystenta A r­
chiwum aktów  dawnych za renum eracyą 1800 K rocznie, 
a w to  miejsce ustanaw ia się etatow ą posadę ad junk ta  
m iejskiego A rchiw um  aktów  dawnych w X . kl. rangi, 
z poboram i do tej rangi przywiązanymi.
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2. U chw ała niniejsza wchodzi w życie z dniem
1. lipca 1910 roku.

U c h w a l o n o .  (Lprez. 351/910.)

Kompetencya komisyi drogowo-kanałowej.
Im ieniem  kom isyi drogowo-kanałowej referen t w i- 

c e s e k r e t a r z  M a g i s t r a t u  D r .  R e i n e r  w nosi: 
R ada m iejska uchwali:

Spraw y, dotyczące chodników , a zastrzeżone po­
stanowieniami § 16. b. ustaw y z dnia 28. m arca 1910 r. 
N r. 89 dz. u. i rozp. kraj. — uchwałom R ady m iej­
skiej przekazuje się zgodnie z przepisem  § 82 statu tu  
m iejskiego komisyi drogowo-kanałowej, k tórej R ada miej­
ska uchw ałą z dnia 25. czerwca 1906 r. nadała a trybu- 
eye kom isyi samodzielnej. (LM . 48838/910. I).

R. m. J a n  K a n t y  P e d e r o w i c z  zgłasza do­
datek  do w niosku: „do prawom ocności uchw ał tej sprawy 
dotyczących wymaganą je s t obecnośó przynajmniej 6-ciu 
członków, oprócz przewodniczącego.

O ulgach przewidzianych w § 16 ustęp  5 tej 
ustawy, rozstrzyga na wspólnem posiedzeniu Komisya 
drogow o-kanałow a łącznie z Sekoyą I I  R . m .“.

R. m. D r .  G e r t l e r  wnosi, źe prezydent m iasta 
może w edług uznania każdą poszczególną sprawę wprost 
przekazaó R adzie miejskiej do rozstrzygnięcia.

W n i o s e k ,  o r a z  p o p f a w k i  r. na. F e d e -  
r o w i c z a  i D r a  G e r t l e r a  p r z y j ę t o .

Regulacya dzielnic Wielkiego Krakowa.
Im ieniem  kom isyi dla rozszerzenia granie Krakowa, 

Sekcyi ekonomicznej i prawniczej referen t s e k r e t a r z  
M a g i s t r a t u  D r .  S i k o r s k i  w nosi:

R ada m iasta uchw ali:
„G ranica m iędzy dzielnicą X V I I  i dzielnicą X V I I I  

W arszaw skie ma biegnąó środkiem  gościńca W arszaw ­
skiego, aż do drogi przed fortem  wojskowym, a następ­
nie środkiem  tej drogi, aż do wschodniej granicy dziel­
nicy K row odrza.

G ranica m iędzy dzielnicą Półwsie, a dzielnicą Zwie­
rzyniec od strony zachodniej Półw sia biegnąó będzie 
środkiem  nowego kory ta  Rudawy.

G ranica między dzielnicą Półw sie, a dzielnicą Nowy 
Św iat biegnąó będzie środkiem  ulicy Swoboda, aż do 
m ostu dębnickiego.

B arbakan bram y F loryańskiej wraz z otaczającym 
placem  naleźeó będzie do dzielnicy I.

U c h w a l o n o .

Wybór komisyi reklamacyjnej.
Im ieniem  Prezydenta m iasta: s e k r e t a r z  M a g i ­

s t r a t u  D r .  S i k o r s k i  przedstaw ia sprawę wyboru 
w m yśl § 34. ust. 2 s ta tu tu  m iejskiego Komisyi rek la ­
macyjnej dla spraw y uzupełnienia R ady miasta przez 
w ybór 11 R adców  z przyłączonych do K rakow a gmin 
i obszarów dw orskich. (Lprez. 323/910).

R. m. D r . P o n i k ł o  wnosi aby kom isya ta  skła­
dała się z 8 członków.

U c h w a l o n o .
N astępnie r. m. D r. P o n i k ł o  proponuje na człon­

ków tej kom isyi r. m. B eringera, Jan a  K antego F ed e-

rowicza, K osobuckiego, D ra Rafała L andaua, D ra J u ­
liana Nowaka, D ra  G ertlera, D ra  W asunga i D raM eiselsa . 

U c h w a l o n o .

Regulacya płac służby miejskiej.
Im ieniem  Sekcyi I I  i I I I  spraw ozdaw ca s e k r e ­

t a r z  M a g i s t r a t u  D r .  E m i n o w i c z  wnosi w dłuź- 
szem uzasadnieniu:

I  W sprawie regulacyi etatu i poborów służby 
wyższej i niższej.

R ada m iasta uchw ali:
I.

Zarządca cm entarza otrzym uje charak te r u rzęd­
nika w X l  randze z płacą 1600 K , dodatkiem  akty  wal­
nym 576 K  i pomieszkaniem in natura.

II .
Służba m iejska etatow a, t. zw. wyższa i niższa, po­

dzieloną zostaje na następujące k atego rye:
I. M aszyniści miejscy;
II . W oźni kancelaryjni;

I I I .  W oźni muzealni i archiw alni;
IV . Służba m iejska urzędu zdrowia;
V . Służba targow a;

V I. D ozorcy teatrów , magazynier, portyer, stróźe bu ­
dynków, ja tek  i kram ów ;

V I I  R ękodzielnicy i palacz walca parowego; 
V III.K iu czn y  aresztów  i konwojenci;
IX . D różnicy;
X . S łużba ogrodowa i połowi, oraz gajowy;

X I. Tercyanie;
X II . G rabarze.

I I I .
E t a t  p o b o r ó w  m a s z y n i s t ó w  m a  b y ó  

n a s t ę p u j  ą c y :
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ń
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Płaca
40 »/„ pła­

cy na 
kwatero- R

az
em

Dodatek
starszeń­

stwa R
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em
-- *

Lata służby

od do

I 1160 460 1620 1
włącznie

3

I I 1240 496 1736 3 6

I I I 1320 528 1848 6 9

I V 1400 560 1960 9 12

V 1480 592 2072 12 15

V I 1560 624 2184 15 18

V I I 1640 656 2296 18 21

V I I I 1720 688 2408 21 24

I X 1800 720 2520 24 28

1800 720 2520 100 2620 28 32

1800 720 2520 200 2720 32

*) W razie przydzielenia im mieskania in natura dodatek 
kwaterowy odpada.
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E ta t maszynistów obejm uje: 1 maszynistę rzeźni, 
1 maszynistę walca parowego, 2 maszynistów dołów 
kloacznych, 1 m aszynistę desinfektora, 1 elektrom ontera 
tea tru  miejskiego, 1 m anipulanta św iatła elektrycznego 
w tea trze  miejskim.

E t a t  p o b o . r ó w  w o ź n y c h  k a n c e l a r y j n y c h  
m a  b y ó  n a s t ę p u j ą c y :
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o od lat do lat <33
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Woźny
kancela­ 1180 1250 1320 1390 1460 1530 420

44

ryjny, pre- 
zydalny

Woźny
kancela­ 760 830 900 970 1040 1110 860

ryjny
D odatki funkcyjne po 240 K rocznie zatrzym ują: 

4 woźnych przydzielonych do Prezydyum  D odatki funk­
cyjne po 120 K  otrzym ują ci woźni kancelaryjni, k tó ­
rych używa się do doręczania biletów egzekucyjnych 
lub do zewnętrznych czynności w Efespedycie M agistratu.

E t a t  p o b o r ó w  s ł u ż b o w y c h  w o ź n y c h  
m u z e a l n y c h  i a r c h i w a l n y c h * )  ma  b y ó  

n a s t ę p u j ą c y :
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4 woźny
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woźny 830 900 970 1040 1 1 ! 0 1180 360
1 archiwal

ny
•

E t a t  p o b o r ó w  s ł u ż b y  m U r z ę d u  z d r o w i a  
m a  b y ó  n a s t ę p u j ą c y :
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i Sanitaryusz
i desinfekeyonaryusz

>1180 1250 1320 1390 1460 1530' 4 ,0
8 San itaryusz j 760 830 9 0 970 1040 1110 360
6 desinfekeyonaryusz
1 laborant 830 5100 970 1040 1110 1180 360
1 akuszerka 240 160

*) Archiwum aktów dawnych.

Sanitaryusze i desinfekeyonaryusze otrzym ują nadto 
dodatk i funkcyjne po 120 K rocznie.

E t a t  p o b o r ó w  s ł u ż b y  t a r g o w e j  m a  b y ó  
n a s t ę p u j ą c y :

C ha­
P ła c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h

od lat do lat 03

rakter 12—15 15—03
służbo­ 1 - 3 3 - 6 6 - 9 9 -1 2

*C3 wy ci

I I I 111 IV V V I

11 D ozorca
targowy 760 830 900 970 1040 1110 360

Dozorcy targowi otrzym ują nadto dodatki funkcyjne 
po 120 K  rocznie

E t a t  p o b o r ó w  d o z o r c ó w  t e a t r u ,  m a g a z y ­
n i e r a ,  s t r ó ż ó w  b u d y n k ó w  rn. p o r  t y  e r ó w ,  
s t r ó ż ó w  j a t e k  i k r a m ó w  ma  b y ó  n a s t ę p u j ą c y :

P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h ---"
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służbowy
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1
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Magazynier
Dozorca no­
wego Teatru

I

830 900 970 1040 1110 1180 360
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Port.yer gma 
chu Magistr.
Stróżów Su­

kiennic 
Stróżów bu­

dynków 
Stróż kra 

mów 690 760 830 900 970 1040 300

1
1

1

Stróż jaiek 
„ teatru 

Stróż Domu 
kalek

E t a t  p o l) o r  ó w r ę k o d z i e l n i k ó w  i p a l a c z a  
w a l c a  p a r o w e g o  m a  b y ó  n a s t ę p u j ą o y :

P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h
r

Charakter
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od lat, do lat 03
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*03JO I I I I I I IV V V I fcd

1 cieśla Ococo 900 970 1040 1110 1180 360
1 murarz

1 palacz walca 
parowego 760 830 900 970 1040 1110 360

Cieśla i m urarz otrzym ują nadto dodatki funkcyjne 
po 120 K  rocznie.
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E t a t  k l u c z n e g o  a r e s z t ó w  i k o n w o j e n t ó w  
m a  b y ó  n a s t ę p u j ą c y :

P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h

C harak ter
służbowy

od lat do lat a>£-oQ0 1 - 3 3 - 6 6 - 9 9 -1 2 1 2 -1 5 1 5 - Ot-4
-O-00_o
hH I I I I I I IV V V I
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W

1 Kluczny 830 900 970 1040 1110 1180 360
1 Konwojenci 760 830 900 970 1040 1110 360

E t a t  d r ó ż n i k ó w  m a  b y ó  n a s t ę p u j ą c y :
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C h arak te r
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12 Dróżnik 760 830 900 970 1040 1110 360

D różnicy zatrzym ują dodatk i funkcyjne po 120 K  
rocznie.

E t a t  p o b o r ó w  s ł u ż b y  o g r o d o w e j  i p o t o ­
w y c h  m a  b y ó  n a s t ę p u j ą c y :

.
P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h
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2 pomocnik
ogrodników 830 900 970 1040 1110 O

'
0

0r-H 360

3

1

połowy 
dozorca par­
ku dra Jord.

|  760 830 900 970 1040 1110 360

8

1

1

1

dozorca plan­
tacyjny 
dozorca 

skwerów na 
ul. i placach 

gajowy 
w Dąbiu 

woźnica plan­
tacyjny

690 760 830 900 970 1040 300

Pom ocnicy ogrodników otrzym ują nadto dodatk i 
funkcyjne po 120 koron rocznie.

E t a t  p o b o r ó w  t e r o y a n ó w  m a  b y ó  
n a s t ę p u j  ą c y :
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ób C harak ter

służbowy

P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h
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I I I I I I IV V V I

33| Tercyan 690 760 830 900 970 1040 300

E t a t  p o b o r ó w  g r a b a r z y  m a  b y ó  
n a s t ę p u j ą c y :

P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h

Charakter

służbowy

od lat do lat 03
-oco 1 3 3 - 6 6 9 9 12 12—15 15— OŁ-
•0•03£
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M

7 grabarz 690 760 830 900 970 1040 300

G rabarze otrzym ują nadto po 60 K na narzędzia 
i przybory.

E t a t  p o b o r ó w  i p o s a d  s ł u ż b y  m.  z w y j ą t ­
k i e m  p o b o r ó w  m a s z y n i s t ó w  b ę d z i e  z a t e m  

n a s t ę p u j ą c y :

Płaca stopnia w koronach * a& 0)
■“ *£1 C harak ter
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1
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woźny prezyd. 
„ muzealny 

sanitaryusz 
desinfekcyona- 

ryusz 
dozorca starego 

teatru 
magazynier 1180 1250 1320 1390 1460 1530 420 1600

14

1
1

1
1
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1
2

woźny muzealny 
„ archiwalny 

laborant praco­
wni chemicznej 
wrotny Mgtu 

dozorca nowego 
teatru 
cieśla 

murarz 
kluczny aresztów 

ogrodników 830 900 970 1040 1110 1180 360 1190
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woźnych kancel. 
sanitaryuszy 

desinfekcyona- 
ryuszy 

dozorców targ. 
palacz walca 

parowego 
konwojentów 

dróżników 
polo wy ch 

dozorca parku 
dra Jordana 760 830 900 970 1040 1110 360 1120

64

4
5 
1 
1 
1 
1 
8 
1 
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7

stróżów Sukienic 
„ budynków 
„ kramów 
„ jatek 
„ teatru 
„ Domu kalek 

dozorca plantac.
„ skwerów 

gajowy w Dąbiu 
woźnica plantac. 

tercyan 
grabarz 690 760 830 900 970 1040 300 990

178 1 akuszerka 240 160 400,
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IV .
Posunięcie się do wyższych stopni poborów  w każ­

dej z powyższych kategoryi służby miejskiej następuje 
po każdych trzech  latach służbowych, wliczalnych do 
em erytury, k tóre  przebyto w klasie płacy bezpośrednio 
poprzedzającej.

M aszyniści miejscy otrzym ują nadto  za każde 
cztery lata, przebyte w najwyższym stopniu poborów, 
dodatek  starszeństwa, wliezalny do em erytury po 100 K  
rocznie.

W  razie przeniesienia sługi z pewnej kategoryi do 
innej, lub  w tej samej kategoryi na inną posadę, zatrzy­
m uje on płacę pobieraną przed przeniesieniem, oraz na­
b y te  już  na poprzedniej posadzie prawo do liczenia mu 
biegu czasu do posunięcia się na wyższy stopień płacy 
od chwili uzyskania ostatniej swej płacy, a to  w tym 
przypadku, gdyby przez pi-zeniesienie miał ponieśó usz­
czerbek w swych poborach.

Słudzy, którzy mają przydzielone m ieszkanie w na­
turze, nie otrzym ują dodatku kw aterowego przez czas 
używania tegoż mieszkania.

Postanow ienie to  nie dotyczy tych  sług, obecnie 
w czynnej służbie będących, którzy obok używania mie­
szkania w naturze pobierają także dodatek  kwaterowy.

U trzym uje się w mocy dotychczasowe postanowie­
nia o dodatkow em  wynagrodzeniu m aszynistów za pracę 
przy czyszczeniu dołów kloaeznych w nocy, oraz przy 
ugniataniu dróg walcem parowym, jakoteź o praw ie do 
pobierania opału in natura

N ie mniej u trzym uje się w mocy postanowienia 
o prawie do um undurow ania lub dodatków  na um un­
durow anie dla służby m iejskiej. W edle analogicznych 
norm  otrzym ują um undurow anie, względnie dodatki na 
um undurow anie wszyscy ci słudzy miejscy, k tó rych  po­
sady etatow e utworzono dopiero w myśl niniejszych 
uchwał.

M aszyniści nie m ają praw a do um undurow ania ani 
do dodatków  na um undurowanie.

V .

P o s t a n o w i e n i a  p r z e j ś c i o w e .

1. O becnie służący maszyniści I  klasy: Thom an 
H ieronim  i B orelow ski Tomasz wcieleni zostają do IX  
stopnia poborów, lecz zatrzym ują swe dotychczasowe 
płace; bieg czasu do uzyskania dodatku  starszeństw a 
liczy się im od uchwalenia niniejszego postanowienia.

U waga: Postanowienie to  wprowadza się d latego , źe
maszyniści ci pobierają już  ty tu łem  płacy o 600 K  
więcej, aniżeli proponowana dla maszynistów płaca 
stopnia najwyższego.

2. E lek trom on ter te a tru  m iejskiego M alicki A n­
toni wcielony zostaje do IV  stopnia poborów, nadto 
otrzym uje wliezalny do em erytury dodatek  osobisty 
w kwocie 400 K  rocznie; bieg czasu wymaganego do 
posunięcia się do V  stopnia poborów liczyó się mu bę­
dzie od dnia 1. lipea 1909 r.

U w aga: Postanow ienie to, co do dodatku  osobistego,
w prowadza się dlatego, źe M alicki pobiera już  
1800 K  płacy (wraz z 3 pięcioleciami) zaś bieg 
trzechleci tak  się norm uje, by od czasu uzyskania

przez niego ostatniego pięciolecia miał prawo do 
posuwania się do wyższych stopni nowych pobo- 
borów służbowych.

3. M aszyniści G ąsiorek Józef i Śliwiński P io tr  
wcieleni zostają do lV stopnia poborów, a bieg czasu 
do osiągnięcia wyższego stopnia płacy liczy się im od 
duia 1. stycznia 1910 r.

Uwaga: M aszyniści ci otrzym aliby za 2 lata 1 pięcio­
lecie 200 K , dlatego wcielenie ich do niższego 
stopnia poborów  byłoby dla nich już w krótce nie­
korzystne. B ieg tró jleci liczy się im od 1. stycznia 
1910 r., gdyż w tym czasie mija 3 lata od ich 
przysięgi służbowej (gdyby nie to , proponowałoby 
się udzielenie im I I I  stopnia płacy nowej).

Przydzielenie reszty służby do nowych kategoryi 
w edług zajęó nastąpi w sposób poniżej określony tak  źe 
słudzy, k tórzy  uzyskają przy tej regulacyi płacę zasa­
dniczą 1180 K, otrzym ają praw o do p( sunięcia się do 
dalszych stopni płacy, licząc od ich ostatniej przysięgi 
służbowej, względnie od uchwały Rady miasta, zaś inni 
słudzy licząc od dnia złożenia pierwszej przysięgi służ­
bowej na posadzie etatowej. A  w szczególności:

D o kategoryi woźnych kancelaryjnych naleźeó będą:
a) z tytułem  służbowym: „ woźni prezydyalni" przy­

dzieleni do biur prezydyalnych woźni I. klasy;
b) z tytułem  „woźni kancelaryjni'" wszyscy ci woźni

I I .  klasy i pachołcy miejscy, którzy przydzieleni są do: 
b iur prezydyum , W ydziałów M agistra tu  t. j. D ziennika 
podawczego, E ksp ed y tu  i A rchiwum , Kom isaryatów

| obwodowych, B iura statystycznego, okręgowego U rzędu 
pośrednictw a pracy, w biurze fizyka miejskiego, Radzie 
szkolnej okręgowej m iejskiej, w Sądzie przemysłowym.

W cielenie obecnie służących woźnych I  klasy do 
kategoryi woźnych prezydyalnych do odnośnego stopnia 
płacy nastąpi w edług la t służby tychże, przebytych na 
posadzie woźnego I  klasy.

W cielenie pachołków i woźnych do kategoryi woź­
nych kancelaryjnych i do odnośnego stopnia płacy na­
stąpi w edług la t służby etatow ej, licząc od złożenia 
przez nich pierwszej przysięgi służbowej.

Były dozorca starego tea tru  N ow ak Franciszek, 
przydzielony do Izby  obrachunkow ej otrzym a zamiast 
dotychczasowych poborów  V I stopień płacy woźnego 
kancelaryjnego, kw aterow e 360 K , oraz wliezalny do 
em erytury dodatek  osobisty w kwocie 90 K  rocznie.

O becnie służący woźni i pachołcy M uzeum N aro­
dowego, Czapskich, Dom u M atejki, M uzeum techniczno- 
przem ysłowego i A rchiw um  aktów  dawnych zostają wcie­
leni do kategoryi I I I  „woźni m uzealni i archiw alni".

‘ Ci z pośród nich, którzy  m ają rangę woźnego I  
klasy, otrzym ają pobory kategoryi I I I  wyższe (t. j. 
1 1 8 0 + 4 2 0 ); bieg czasu do uzyskania tró jleci liczyó się 
im będzie od ostatniej przysięgi służbowej, złożonej przy 
nadaniu im posady woźnego I  klasy; pachołcy i woźni 
I I  klasy, przydzieleni obecnie do Muzeów i A rchiw um  
aktów  dawnych otrzym ują pobory kategoryi I I I  niższe 
(8 3 0 + 3 6 0 ), a bieg tró jleci liczyó się im będzie od pierw ­
szej przysięgi służbowej, jaką  przy w stąpieniu do służby 
etatowej składali.

L abo ran t pracowni chemicznej B artys M ichał, woźny 
I I  klasy, przydzielony zostaje do I V  kategoryi służby



60

z prawem  do posunięcia się na wyższy stopień poborów, 
licząc od dnia złożenia pierwszej przysięgi służbowej na 
posadzie etatowej.

O becnie do służby targowej przydzieleni pachołcy 
miejscy wchodzą na e ta t woźnych targow ych i o trzy­
m ują płacę tego stopnia, jak a  im przypadnie w edług la t 
służby licząc ód pierwszej przysięgi służbowej.

W oźny I I  klasy M ikołajczyk Józef, pełniący obo­
wiązki m agazyniera Ekonom atu , przydzielony zostaje do 
kategoryi V I  z poboram i 1180-)— z prawem do po­
suwania się na wyższe stopnie płac, licząc od dnia 
uchw ały R ady miasta.

Pachołcy M ądry M arcin i Spiła Jó zef otrzym ują 
pobory V I  kategoryi; pierwszy jako  dozorca teatru , 
drugi jako  portyer M agistratu.

Do kategoryi V I  z płacą 690 K  i kwaterowem  
800 K  wcieleni zostają obecnie jako  stróże budynków, 
Sukiennic, ja te k  i kram ów  i starego tea tru  zatrudnieni 
pachołcy.

Bieg trzechleci dla powyżej wymienionych pacho ł­
ków liczy się od ich pierwszej przysięgi służbowej, zło­
żonej przy zamianowaniu ich pachołkam i.

Stróże budy n k ó w : Sałęga A ntoni i Serafin Jan
uzyskują ponadto płacę o jeden  stopień wyższą, nato­
m iast tracą  dodatek  osobisty 70 K  rocznie, jak i mieli 
pobierań, aż do uzyskania pięciolecia.

Rękodzielnicy miejscy: G rzym alski Rom uald i M a­
dejski M ichał otrzym ują wyższe pobory kategoryi V I I  
z prawem  do posunięcia się do wyższego stopnia płacy, 
licząc od pierwszej przysięgi służbowej na posadzie 
etatowej.

Palacz walca parowego A ntoni B asista otrzym uje 
płacę o jeden  stopień wyższą, aniżeli ta, jakaby  mu przy­
padła w edług la t służby etatowej.

Pachołcy pełniący obecnie służbę w aresztach miej­
skich otrzym ują pobory V I I I  kategoryi niższe, z p ra­
wem do posunięcia się na wyższe stopnie fdacy od dnia, 
w którym  poraź pierwszy złożyli przysięgę służbow ą na 
posadzie etatowej.

Obecnie służący dróżnicy miejscy otrzym ują po­
bory I X  kategoryi z prawem do posunięcia się na wyż­
szy stopień płacy od pierwszej przysięgi służbowej.

A ntoni B ednarski, dotąd  ogrodnik m iejski, z k a ­
tegoryi służby wyższej wcielony zostaje do kategoryi X , 
jed n ak  przejściowo otrzym uje pobory I V  stopnia k a te ­
goryi I  t. j. maszynistów z prawem  do dalszego posu­
wania się do wyższych stopni poborów, licząc od osta t­
niej przysięgi służbowej, k tó rą  sk ładał przy przeniesie­
niu go do kategoryi służby wyższej.

W oźny I I  klasy Śliwa M ikołaj, dozorca parku  Dra 
Jo rdana i pachołcy, pełniący obowiązki połowycb, wcieleni 
zostają do kategoryi X  z płacą 760 K, zaś pełniący 
obowiązki dozorców plantacyjnych, również do tejże k a ­
tegoryi z płacą 690 K  i z prawem  do posunięcia na 
wyższy stopień płacy od czasu złożenia pierwszej p rzy­
sięgi służbowej na posadzie etatowej

Pachołcy, obecnie pełniący obowiązki tercyanów 
wcieleni zostają do e ta tu  kategoryi X I, zaś pachołcy, 
pełniący obowiązki grabarzy na e ta t kategoryi X I I ,  jedn i 
i drudzy z prawem do dalszego posunięcia się do wyż­
szego stopnia płacy od pierwszej przysięgi służbowej, 
złożonej w charak terze etatow ego pachołka.

Słudzy, k tórzy  przy niniejszej regulacyi zyskują 
mniej niż 120 K rocznie wchodzą odrazu w następny 
stopień płacy dla nich proponowanej, licząc od dnia
1. stycznia 1910 r.

W szelkie dotychczasowe uchw ały i postanowienia, 
odnoszące się do eta tu  płac, dodatków  funkcyjnych, oso­
bistych i t. p. etatowej służby m iejskiej niższej i wyż­
szej, o ile uchw ałą niniejszą wyraźnie utrzym ane nie zo­
stały, znosi się.

V I.
Uchw ały powyższe wchodzą w życie od dnia 1. 

kw ietnia 1910 r., co do regulacyi poborów, zaś co do 
powiększenia eta tu  od dnia 1. stycznia 1911 r.

N a pokrycie w ydatku, połączonego z tą  reg u lac ją , 
przyznaje się k red y t w kwocie 80.000 K  na rok 1910.

II. W sprawie regulacyi wynagrodzeń prowizo­
rycznych sług.

R ada m iasta uchw ali:
U stanaw ia się następujące postanow ienia co do wy­

nagrodzenia prowizorycznych sług m iejskich, pełniących 
Obowiązki stróżów domów m., posługaczy szkolnych, za­
stępców  woźnych we W ydziałach i B iurach M agistratu , 
polowych, stróżów ja tek , przy prasie autograficznej, do­
zorców w iklin i t. p

Wymiar wynagrodzeń prowizorycznych sług miej­
skich powyższych kategoryi dzieli się w edług la t służby 
na 4 klasy a mianowicie:

Klasa
wynagro

dzenia

Od Do Wynagrodze­
nie dzienne

r o c z n i e

lat służby koron bal.

I. 1 5 2 40 876 '—

II . 5 10 2 60 949 —

I I I . 10 15 2 80 1OrH

IV . 15 20 3 — 1095 —

O becnie służący prowizorycznie słudzy otrzym ają 
wynagrodzenie tej klasy, k tó re  odpowiada czasowi ich 
dotychczasowej służby.

G dyby jednak  wynagrodzenie obecnych sług, sto ­
sownie do powyższych postanowień, nie dochodziły kwoty, 
jak ą  pobierali przed wejściem w życie tych postanowień 
to  należy im dotychczasowe wynagrodzenie ta k  długo 
pozostawiń, dopóki zostają w dotychczasowym stosunku 
służbowym  i dopóki nie uzyskają w myśl postanowień 
powyższych praw o do wyższej zapłaty dziennej.

Postanow ienia powyższe nie dotyczą prowizo­
rycznych stróżów  nocnych, przyjętych dla nowych dziel­
nic m iasta.

N a pokrycie w ydatku połączonego z regulacyą 
wynagrodzeń prowizorycznej służby przyznaje się k red y t 
w kwocie 9.000 koron na rok  1910.

R egulacya ta  wchodzi w życie z dniem  1. kw ietn ia 
1910. roku.
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III. W sprawie regulacyi etatu i poborów służbo­
wych funkcyonaryuszów Straży pożarnej.

R ada m iasta uchw ali:
U stanaw ia się następujący e ta t posad i poborów 

funkcyonaryuszy miejskiej S traży pożarnej:

P ł a c a  s t o p n i a  w k o r o n a c h .

Il
oś

ć 
po

sa
d 

1

Charakter
służbowy

I. II. III. IV. Y.

kw
at

er
ow

e

m
ie

sz
ka

ni
e r

od 
1—

3 
la

t

po
na

d 
3—

6 
la

t

po
na

d 
6—

9 
la

t

po
na

d 
9—

12 
la

t

po
na

d 
12

—
15 

la
t

Umun­
durowa­

nie

o trzym ują
) u m u n d u ­

6 sierżanci 1320 1390 1460 1530 1600 480 row anie

pompierzy wspólne

11 starsi 1110 1180 1250 1320 1390 mieszk,
służb.

pompierzy
13 I. klasy 900 970 1040 1110 1180 n

18 pompier II kl.
1 woźny 076O 830 900 970
1 ordynans
1 stróż pożarny

6 praktykan­
tów 690 • w

12 fornali 760 830 900 970 240 n

1. Posunięcie się do wyższego stopnia płacy na­
stępuje po każdych trzech latach  służby, k tó re  prze­
byto w stopniu płacy bezpośrednio poprzedzającym , 
licząc od dnia złożenia przysięgi służbowej.

2. Czas służby spędzony przed wejściem w życie 
niniejszej uchwały, a w edług postanow ienia powyższego 
do posunięcia się na wyższy stopień płacy policzalny, 
ma byó policzony dla osiągnięcia stopni płac tą  uchwałą 
unormowanych.

8. W  razie awansu na posadę bezpośrednio wyższą 
tych funkcyonaryuszy miejskiej straży pożarnej, którzy 
pobierali już płacę najwyższego stopnia, otrzym ują ci 
funkcyonaryusze odrazu płacę nową I l-g o  stopnia.

4. W  razie awansu pom piera II . klasy, k tó ry  po­
bierał już  płacę 3-go stopnia, na pom piera I. klasy, lub  
w razie awansu tych pom pierów I. klasy i starszych 
pompierów, k tórzy  pobierali już  płacę czwartego stopnia, 
bieg czasu potrzebnego do uzyskania drugiego stopnia 
płacy, przywiązanej do nowej posady liczyó się ma od 
dnia, w którym  dotyczący funkcyonaryusz straży uzyskał 
ostatnie trzechlecie na dawnej posadzie.

P rak tykan tów  miejskiej straży pożarnej, m ianuje 
się jako  prowizorycznych. O ile jednak  po trzechletniej 
zadawalniającej służbie okażą się zdolnymi do służby 
strażackiej i jeżeli dla braku  kwalifikacyi nie zostanie

*) 0 ile jest mieszkanie w koszarach do dyspozycyi otrzy­
mują je w koszarach.

rozwiązany stosunek służbowy między nimi a gminą 
najpóźniej w pierwszym miesiącu po ukończeniu trzech ­
letniej p rak ty k i —  wliczony będzie im z urzędu jako  
policzalny czas do em erytury, czas służby spędzonej na 
praktyce.

P rak tykanci, k tórzy  m ają odbyó służbę wojskową 
trzechletn ią  mogą byó mianowani tylko prowizorycznie. 
W  razie gdyby służba wojskowa trw ała dłużej niż 4 ty ­
godnie, stosunek służbowy zupełnie się rozwiązuje.

W  razie awansu p rak ty k an ta  na pom piera I I .  klasy, 
przysługuje mu praw o do posuwania się na wyższe sto­
pnie płacy, licząc od dnia złożenia przysięgi służbowej 
w charakterze prak tykanta .

Funkcyonaryusze straży pożarnej miejskiej, mający 
przyznane kwaterow e, nie otrzym ują tegoż w razie_ przy­
dzielenia im osobnego mieszkania in natura, przez czas 
używania tegoż mieszkania.

Postanow ienia dotychczasowe, niezgodne z powyż­
szymi przepisami, znoszą się.

Uchw ały powyższe wchodzą w życie od dnia 1-go 
kw ietnia 1910 roku.

N a pokrycie w ydatku, połączonego z tą  regulacyą, 
przyznaje się k red y t w kwocie 8565 kor.

R. m. M a c i o ł o w s k i  dom aga się, aby tereyanie 
szkolni byli postawieni na równi z woźnymi biurowymi.

R. m. K o s o b u c k i  staw ia wniosek:
„R ada m. uchw ali następujące pobory dla maszy-

nistów  m iejskich:
klasa płaca kwaterowe 40% płacy 

odnośnego stopnia
I 1200 480

I I 1860 544
I I I 1460 584
IV 1560 624
V 1660 664
V I 1760 704

V I I 1860 744
V I I I 1960 784

I X  . 2060 824
X 2200 880

Inne postanow ienia zgodne z wnioskami sekcyj 
z tą  zmianą, źe maszyniści k tó rzy  mieli byó wcieleni 
do I X  kl. zostają posunięci do X  kl. poborów ".

R  m. D a s z y ń s k i  podnosi, źe skoro urzędnicy 
gminni zostali zrównani pod względem poborów z urzę­
dnikam i państwowymi, to  i służba gm inna powinna byó 
zrównaną ze służbą państwową.

R. m. N o w a k  S t a n  również porusza sprawę 
polepszenia by tu  tereyanów  szkolnych.

R. m. D r .  W a s u n g  dom agał się, aby dla czw ar­
tej kategoryi służby stałej utworzyó siódmy stopień 
płac, t. j. szóste trójlecie.

M ówca zgłosił formalny wniosek „R ada m iasta 
uchw ali: dla kategoryi IV . sług, k tó rych  płace zasa­
dnicze wynoszą 690 kor. ustanaw ia się 7 stopień płacy 
t. j. 6 tró jlecie".

W obec w niosku rm. D r. W asunga, rm. M aciołowski 
cofa swój wniosek co do tereyanów.

W n i o s k i  S e k c y j  p o d  I., I I .,  I I I ., u e h w .a lo n o  
z e  z m i a n ą  proponow aną we wniosku rm . K o s o b u ­
c k i  e g o  co do maszynistów, k tórego w n i o s e k  u c h w a ­
l o n o ,  oraz z d o d a t k i e m  rm. W asunga k t ó r y  p r z y ­
j ę t o .
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Pomnik Bałuckiego.
Im ieniem  kom isyi plantacyjnej referen t r a d c a  

M g t u  D r .  Ż a c z e k  w nosi:
P od  budow ę pom nika śp. M ichała Bałuckiego 

oddaje się plac na p lantacyach obok kaw iarni Jan ikow ­
skiego, oznaczony bliżej na planie sytuacyjnym  z 4-go 
czerwca 1908. (LM. 102171/909 IV .) — uchwalono.

Wystawa hygieny szkolnej.
Im ieniem  sekcyi IV . i I I  referen t radca M g t u  

Dr .  Ż a c z e k  wnosi:
„Przyznaje się z funduszów m iejskich (dz. X IV . 

budz. 1910) kw otę 600 koron ty tu łem  subwencyi na 
koszta wystawy hygieny szkolnej w Paryżu  do ewen 
tualnego rozdziału między kom itet rządow y i kom itet 
obyw atelski (LM. 88655/910. IV .)

Uchwalono.
Przew odniczący zam yka posiedzenie o godzinie 

9-ej wieczór.

Posiedzenie tajne (24. w kad. X V .) z dnia 25-go 
maja 1910 r.

1. D yrektorow i M uzeum N arodow ego p. Dr. Fe­
liksowi Janowi Koperze przyznano od personam  V I I  kl. 
rangi, z poboram i do tej rangi przywiązanymi z dnia
1. lipca 1910 r.

2. Kustoszow i Muzeum N arodow ego p. Julianowi 
Pagaczowi przyznano ad personam  I X  kl. rangi, z po­
boram i do tej rangi przywiązanymi z dniem 1. lipca 
1910 r. (Lprez. 70455 /09)

3. Adamowi Chmielowi, archiwaryuszowi miejskiego 
A rchiw um  aktów  dawnych, przyznano ad personam  V I I I  
kl. rangi, z poboram i do tej rangi przywiązanymi, oraz 
dodatek  osobisty, do em erytury  wliczalny, w kwocie 
300 K  rocznie z dniem 1. lipca 1910 r.

(Lprez. 851/908).
4. P. Dra Wydro, koncepistę M agistratu , zam iano­

wano nadetatow ym  w ieesekretarzem  M agistratu , z po­
borami do tej rangi przywiązanym i — i przyznaje mu 
sie nadto  wliczalny do em erytury  dodatek  osobisty 
1000 K  (Lprez. 270/910).

5. Przyznano Wiktoryi Biernatowej, wdowie po 
grabarzu m. śp. Szymonie B iernacie zam iast dotychczas 
pobieranej pensyi wdowiej w kwocie 400 K  rocznie je ­
dnorazową odpraw ę w kwocie 600 K, jed n ak  pod wa­
runkiem  przedłożenia m etryki pow tórnych zaślubin i no- 
taryalnego zrzeczenia się praw wynikających z § 18 sta- 
su tu  emerytalnego.

D odatk i na wychowanie 2 synów po śp. Szymonie 
Biernacie po 80 K  rocznie dla każdego, aż do ukoń­
czenia 24 ro k u  życia, lub po uzyskaniu wcześniejszego 
zaopatrzenia, a mianowicie na A ntoniego do dnia 3. 
czerwca 1912 r., na Ignacego do dnia 28. lipca 1917 r.— 
m ają byc wypłacone nadal do rąk  osoby wskazanej przez
c. k  Sąd nadopiekuńczy. (LM . 29870/910. Prez.),

6. Zwolniono od obowiązków służbowych Bole­
sława Roję kancelistę M agistratu z dniem 31. maja 1910 
r. na jego  własne żądanie. (L M  36961/910 prez.).

Sprawozdania ze Sekcyj i komisyj.
Sekcya ekonomiczna.

I . P o s i e d z e n i e  w d n i u  11. m a j a  1910 r.
Sekcya zgodziła się na zakupno jednej pary koni

dla Zakładu czyszczenia m iasta. N astępnie obradow ała 
Sekcye za wnioskami M agistratu  w spraw ie zakupna 
sikawki parowej i rozszerzenia telegrafu pożarnego na 
terytoryum  przyłączone do Krakowa. Po dłuższej dy- 
skusyi postanowiono wezwań M agistrat, aby wspólnie 
z delegacyą dla S traży pożarnej opracow ał i przedłożył 
szczegółowe kosztorysy i plany.

Z powodu ogłoszonej po mieście afiszami próby 
instrukcyjnej gaszenia ognia aparatem  Prim us, k tó ra  
miała się odbyń na dziedzińcu W aw elu, zaznaczył r. m. 
D ębick i nietaktow ne zachowanie się organu zarządu 
zam ku wawelskiego wobec publiczności, k tó ra  na tę 
próbę przybyła, wprowadzona w błąd publicznem i za­
proszeniam i.

W reszcie w ybrała Sekcya ze swego grona subko- 
m itet, k tó ry  ma rozpatrzyń i zbadań na miejscu sprawę 
dopuszczenia przechodu z nowo otworzonej ulicy w P ó ł- 
wsiu na błonia miejskie.

I I .  P o s i e d z e n i e  w d n i u  28. m a j a  1910 r.
Sekcya uchw aliła zakupiń dla straży pożarnej si­

kawkę parową. N astępnie przyjęła wnioski M agistratu  
w spraw ie ustanow ienia taryfy opłat za czynności ko­
misyjne przy parcelacyach i ustaliła in terpretacyę § 18. 
ustaw y budowniczej dla m iasta K rakow a. W ybór m iej­
sca na ustaw ienie płaskorzeźby Marcina Oracewicza na 
baszcie Pasam oników  poruczono kom isyi, złożonej z człon­
ków  Sekcyi ekonomicznej i R ady artystycznej. W reszcie 
uchwalono wnioski M agistratu  w sprawie o tw arcia i r e ­
gulacyi ulicy Małej, w dzielnicy XI. w D ębnikach .

Sekcya skarbowa.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  19 m a j a  1910.
Sekcya przyjęła do wiadomości pro tokół z ręwizyi 

izby Obrachunkowej m iejskiej, odbytej na dniu 21. m arca 
b r. przez ustanowioną w tym  celu kom isyę i uchw a­
liła przedstaw iń R. m. wnioski w spraw ie przystąpienia 
przez gminę z udziałem  400.000 K  do Krajowego Banku 
Przemysłowego.

Sekcya prawnicza.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  6. m a j a  1910 r o k u .
Sekcya działająca z upoważnienia R ady miejskiej 

uchw aliła ostatecznie przepisy jazdy wraz z taryfą dla 
dorożek w K rakow ie, poczyniwszy w tychże n iektóre 
popraw ki w myśl życzenia Rady miejskiej. Przepisy 
te  z taryfą przedłożone będą do zatw ierdzenia N am ie­
stnictw u we Lwowie.

Połączone Sekcye.
I . P o s i e d z e n i e  S e k c y i  s k a r b o w e j ,  w s p ó l­

n i e  z e  S e k c y ą  p r a w n i c z ą  w d n i u  16. m a ja  1910.
Sekcye przyjęły p ro jek t M agistratu  nstanaw iający 

etat Budownictwa miejskiego —  oddział B Inżynierya 
i poleciły przedłożyń go do uchw ały Radzie m iasta, z tern 
zastrzeżeniem, że obsadzenie posad tym  etatem  objętych 
należy rozłoźyń na k ilka  lat, a rzeczą M agistra tu  będzie 
wprowadzań ten  e ta t częściowo w w ykonanie, w grani­
cach każdorocznego budżetu.



Sekeye uchw aliły ta k ie  na wniosek R adcy m. D ra 
G ertlera  wezwań M agistrat, ażeby przedłożył odpowie­
dni wniosek, z prośbą do W ydziału krajow ego o po­
parcie petycyi gminy m iasta K rakow a, <!o o. k. Rządu 
w sprawie udzielenia, subwencyi na cele asanacyi i re 
gui cyi miasta, spowodowane rozszerzeniem tery tory um.

II. P o s i e d z e n i e  S e k c y i  p r a w n i c z e j  ł ą ­
c z n i e  z S e k o y ą  s k a r b o w ą  w d n i u  19 m a j a  
1910 r  o k u

Sekeye uchwaliły przedłożyć Radzie miejskiej na­
stępujące wnioski: 1) utw orzyć nową posadę koncepto­
wego referenta w V III  randze dla spraw  dotyczących 
m ajątku  nieruchomego gminy oraz zakładania nowych 
ksiąg hipotecznych w mieście Krakowie.

N astępnie Sekeye uchwaliły wniosek R adcy D ra  
G ertlera: „W zywa się M agistrat, ażeby kw estyę utw orzenia 
b iura  prawniczego w M agistracie wziął pod rozwagę 
i w swoim czasie postaw ił odpowiednie wnioski.

W  końcu uchwalono na wniosek prezydenta mia­
sta  nowy e ta t dla urzędników  m iejskiego A rchiwum  
a k t dawnych i M uzeum narodowego. W reszcie zała­
twiono k ilka  spraw em erytalnych.

I I I .  P o s i e d z e n i e  p o ł ą c z o n y c h  S e k c y i  
e k o n o m i c z n e j  i k o m i s y i  g r u n t ó w  p o f o r t y -  
f i k a e y j n y o h  w d n i u  24.  m a j a  1910 r.

Sekeye uchw aliły przyjąó w zasadzie p ro jek t linii 
regulacyjnej dla przedłużenia ulicy Krupniczej k u  ulicy 
Żabiej, wypracowany przez R. m. B eringera i wdroźyó 
pertrak tacye  z zarządem zakładu ŚW, Jadwigi celem wy­
znaczenia m u w zamian za dotychczasowy budynek za­
k ład u  innego g run tu  pod budowę nowego schroniska 
dia pracujących dziewcząt. N astępnie uchwalono ze- 
zwolió na budowę kanału, odwadniającego wille profe­
sorów uniw ersytetu, wzbudowane w dzielnicy X V . „Nowa 
w ieś“ i przyjęto w niosek Budow nictw a w spraw ie odw od­
nienia parceli, położonej na gruntach poforteeznyeh 
w sąsiedztw ie parku  krakow skiego.

Komisya administracyjna.
I . P o s i e d z e n e  w d n i u  2. m a j a  1910 r.
K om isya na podstaw ie refera tu  naczelnika akcyzy

i szkiców przedłożonych przez Budow nictw o m. po wy­
czerpującej dyskusyi ustaliła  ostateczny program  trzeeh- 
piętrow ego domu akcyzowego przy wylocie ul. S taro ­
wiślnej w pobliżu w budow ie będącego mostu, w którym  
obok lokali na pomieszczenie urzędu, m ają byó na p ar­
terze lokale sklepowe a na piętrach lokale m ieszkalne 
do najęcia.

Kom isya poleciła w ypracować plany szczegółowe 
i ze względu, źe budynek stanąć powinien przed otw ar­
ciem mostu jaknajspiesznej je  sobie przedłożyć.

N astępnie załatw iła K om isya k ilka  spraw  adm ini­
stracyjnych odnoszących się do rzeźni i targow icy m.

I I .  P o s i e d z e n i e  w d n i u  23. m a j a  1910 r.
Komisya badała przedłożone przez radcę B udo­

wnictwa Zawiejskiego szkice na budowę domu akcyzo­
wego przy ul. Starowiślnej w pobliżu budującego się mostu 
i poleciła wypracowanie planów szczegółowych i koszto­
rysu  możliwie najspieszniej tak , aby budowa mogła się 
jeszcze w czerwcu b. r. rozpocząć.

N astępnie naczelnik A dm inistracj i akcyzy D r  Za­
wadzki przedłożył program  pilnych inwestycyi w rzeźni 
miejskiej.

M iędzy niemi znajdują się takie budowle i u rzą­
dzenia, ja k  rzeźnia sanitarna, nowa pazelnia trzewi, 
aparaty  Podw ila do przerabiania padliny na nawozy 
i krw i na karm ę dla ryb, topiarnia łoju, zakład oprawcy.

K oszt tych inwestycyi będzie wpraw dzie bardzo 
znaczny, ale przeważna ich część znajdzie pokrycie 
w zwiększonych przez nie dochodach.

K omisya po wyczerpującej dyskusyi program  przy­
ję ła  i uchwaliła go przedłożyć Radzie m iasta do za­
twierdzenia.

Komisya aprowizacyjna.
I . P o s i e d z e n i e  w d n i u  7. m a j a  1910 r.
K omisya przyjęła wniosek M gtu aby ponowić pe-

tycyę do rządu o dopuszczenie mięsa rumuńskiego do 
K rakow a i by rząd z kw oty 1. mil. koron rocznie, 
przeznaczonej na subwencyę dla aprowizacyi m iast 
udzielił gminie zasiłku na akeyę, zdążającą do pota­
nienia mięsa w K rakow ie

Zgodnie z wnioskiem M gtu, przedstaw ionym  przez 
referen ta  radcę M gtu p. Sawińskiego przyjęto p ro jek t 
organizacyi e ta tu  K om isaryatu targowego z tern, źe po­
sady etatow e m ają być nadawane tym, k tórzy  wykażą 
się egzaminem dla badania środków  spożywczych.

Przew odniczący podał do wiadomości komisyi 
k roki, k tó re  prezydyum  poczyniło, by cegielnia m iejska 
na D ębnikach  mogła byó w niedługim  czasie zbudo­
waną. R eferen t podał do wiadomości komisyi ruch  cen 
bydła na targow icy miejskiej i cen mięsa.

W  końcu przystąpiono do w yboru podkom itetów  
1) dla spraw mieszkaniowych, 2) dla spraw  zaopatrze­
nia m iasta w nabiał, 3) dla zaopatrzenia m iasta w mięso 
tudzież 4) dla urządzenia składów  m iejskich na artykuły  
żywności i wyborów tych  dokonano.

N a kongres mieszkaniowy odbyó się mający w W ie­
dniu d. 30. m aja uchwalono wydelegować obok pp. p re­
zydenta i II. w iceprezydenta m iasta trzech radców  m iej­
skich.

I I .  P o s i e d z e n i e  w d n i u  24.  m a j a  1910 r.
Kom isya oświadczyła się za wybudowaniem d ru ­

giej ja tk i miejskiej na pl, Jabłonow skich kosztem  1100 
koron.

N astępnie uchw aliła  Kom isya uprosió posłów p a r­
lam entarnych, któi-zy są zarazem członkami R ady m iasta, 
oraz pp. prezydenta L ea  i w iceprezydenta Sarego, aby jako 
reprezentanci gminy m. K rakow a zechcieli wziąć udział 
w kongresie mieszkaniowym w Wiedniu.

Komisya budżetowa.
I . P o s i e d z e n i e  w d n i u  7. m a j a  1910 r.
N a referen ta  jeneralnego wybrano Jana  KaDtego 

Federow icza, zaś referentam i poszczególnych działów 
budżetu  zostali wybrani:

dla Działu I. Dr. Ponikło, Dz. I I .  B eringer, Dz. I I I .  
i IV . Dr. Gross, Dz. V . D r. Guńkiewicz, Dz. V I. U der- 
ski, Dz. V II . Szatkow ski, Dz. V I I I .  Schwarz, Dz. IX . 
D r. Pareńsk i, Dz. X . Birnbaum, Dz. X I. D r. W asung, 
Dz. X I I .  D r. Bandrow ski, Dz. X I I I .  i X IV . Dr. Bo- 
bilewicz.

R e f e r e n t e m  d l a  f u n d u s z u  i n w e s t y c y j ­
n e g o  w y b r a n o  d y r e k t o r a  M i e j s k i e j  I z b y  
o b r a c h u n k o w e j  K r z y ż a n o w s k i e g o .

B u d ż e t y  z a k ł a d ó w  m i e j s k i c h  r e f e r o ­
w a ć  b ę d ą  o d n o ś n i  k i e r o w n i c y  z a k ł a d ó w .
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I I  P o s i e d z e n i e  w d n i u  12. m a j a  1910 r.
D ział I I .  Zarząd m ajątku m iejskiego referow ał 

radca miejski B eringer, a Dział V I I I .  „Zarząd ta r­
gowy" referow ał radca m iejski Schwarz. — O ba po­
wyższe działy K om isya po przeprow adzeniu dyskusyi 
uchwaliła.

I I I .  P o s i e d z e n i e  w d n i u  13. m a j a  1910 r-
N a posiedzeniu referow ali: r. m. D r. W asung,

D ział X I. „S ztuka i zabytki h isto ryczne"; r. m. Dr 
B androw ski, D ział X I I .  „O św iata"; r. m. Ponikło, 
D zia ł I. „Zarząd głów ny"; r. m. B irnbaum  D ział X- 
„D obroczynność"; D ział I I I  „P odatk ii opłaty gm inne" 
i IV . „Zarząd długu miejskiego, oraz IX . „Zdrow otność 
m iasta" referow ał w zastępstw ie dy rek to r M iejskiej 
Izb y  obrachunkow ej Krzyżanowski. Kom isya po p rze­
prow adzeniu nad każdym  działem szczegółowej dyskusyi 
powyższe działy uchw aliła.

IV . P o s i e d z e n i e  w d n i u  18. m a j a  1910 r-
Kom isya uchw aliła dział V I. (budow y i roboty

publiczne).
D ział V II . (upiększenie miasta).

„ X I I I .  (sprawy wojskowe) 
i „ X IV . (różne), oraz budżet funduszu 

inwestycyjnego gazowni, elektrow ni i wodociągu.

Komisya drogowo-kanałowa.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  17. m a j a  1910 r o k u .
Kom isya zatw ierdziła z małemi zmianami w ypra­

cowany przez B ud m. program robót drogowych i k a ­
nałowych na rok 1910.

Dalej przyjęła kom isya oferty  na dostawę k lin ­
kierów  do budowy lewobrzeżnego ko lek to ra  w D ąbiu. 
D ostaw ę walca parowego powierzono firmie „L . Z iele­
niew ski".

Komisya inwestycyjna.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  21. m a j a  1910 r o k u .
Kom isya uchw aliła przedłożyć radzie m iejskiej 

odpow iednie wnioski w spraw ie zakupna dla miejskiego 
urzędu zdrow ia baraku dla chorób zakaźnych, omnibus 
i dorożkę jednokonną. N astępnie przyjęła komisya oferty 
na roboty  budow lane przy szkole miejskiej na M aśla- 
ków ce, oraz zezwoliła, aby w granicy uchwalonego przez 
radę m iejską k red y tu  na budowę szkoły przy ul. W ą­
skiej, spraw ić urządzenia wew nętrzne dla tej szkoły 
kosztem  14.000 kor.

Komisya dla przemysłów koncesyonowanych.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  31 m a j a  1910 roku-
K om isya w ydała opinię imieniem R ady m. K ra­

kow a co do k ilkunastu  podań o przem ysły konoesyono- 
wane w gminie m K rakow a. Zarazem Kom isya ośw iad­
czyła się przeciw  udzieleniu Tow arzystw u akcyjnem u 
dla austryackiej i w ęgierskiej p rodukcyi nafty w W ie­
dniu koncesyi na sprzedaż nafty w K rakow ie sposobem 
dowożenia jej w przenośnych zbiornikach i spuszczania 
z tych zbiorników .

Komisya dla rozszerzenia granic Krakowa.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  27.  m a j a  1910 r o k u .
O brady  toczyły się nad poszczególnemi punktam i 

układów  z gmina Płaszów, oraz nad w arunkam i połą­
czenia się m iastą Podgórza z Krakowem .
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Komisya plantacyjna.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  9 m a j a  1910 r o k u .
Komisya uchw aliła wnioski M agistratu  w spraw ie 

ogrodzenia obszaru koło pomnika Fredry przed teatrem 
miejskim nowemi sztachetam i źelaznemi. Celem wyboru 
miejsca pod pomnika Michała Bałuckiego, który  ma s ta ­
nąć na plantach m iejskich w okolicy tea tru , przeprow a­
dziła komisya oględziny na miejscu i w ybrała zgodnie 
z propozycyą R ady artystycznej jako  najodpow iedniej­
szy na ten cel klom b, położony w sąsiedztw ie letniej 
kawiarni Janikowskiego, przy murze probostw a św. 
K rzyża W reszcie wezwała kom isya M agistrat, aby po 
porozum ieniu się z kom isya gazo *o - elektryczną zarzą­
dził naprawę i odmalowanie lam p gazowych na plantach.

Komisya sanitarna.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  10. m a j a  1910 r o k u .
Komisya p zyjęła wnioski M agistratu  w spraw ie 

przeniesienia za m iasto targowiska na rynku kleparskim, 
oraz postoju fur. N astępnie kom isya przyjęła spraw o­
zdanie fizyka D r. Janiszew skiego o tyfusie plamistym 
w domu kalek. O becnie chorych je s t trzynastu , wszyscy 
z oddziału męskiego. S ta łą  opiekę nad chorymi wyko­
nuje lekarz m iejski D r. Baczyński. W  szpitalu św. Ł a ­
zarza zostają pod obserwacyą chorzy podejrzani. Chorzy 
na szkarlatynę przeniesieni zostali do szpitala dla za­
kaźnych przy ul. 'K rakow skiej

W  spraw ozdaniu z ruchu  chorych p. fizyk zaznacza, 
źe liczba chorób zakaźnych obecnie je s t  nieco m niejsza, 
ja k  w poprzednim  miesiącu. Dezynfekcyi p rzeprow a­
dzono od Nowego R oku 566 (prócz dezynfekcyi w domu 
kalek), w domu izolacyjnym było 347 osób od listo ­
pada, zaś od Nowego R oku 277.

W yjaśnia dalej nową organizacyę lekarzy, zaw ia­
damia, źe się prow adzą ku rsa  dla sanit-aryuszy i desyn- 
fektorów .

W dyskusyi jeden  z członków komisyi dom agał 
się spraw dzenia wiadomości jem u udzielonej, czy rze ­
czywiście w okolicach Ojcowa panuje tyfus, czy nie. 
Praw ie wszyscy inni wskazują na złe urządzenia w domu 
kalek, pośpiech konieczny w budowaniu nowego domu 
dla nieuleczalnych, gdyż obecnego nie da się doprow a­
dzić do porządku

W nioski p. fizyka przyjęto, również przyjęto wnio­
sek prof. P iltza, domagający się ja k  najszybszego w ybu­
dowania nowego przy tu łku .

W nioski p r o f .  P a  r e ń s k i e  g o  o rewizyę wy­
chodków  przy handlach i restauracyach —  o w ystoso­
wanie upom nienia do Sokoła, źe ćwiczenia tam  odbywają 
się bez dozoru lekarskiego —  przyjęto. O porozumienie 
się z fabrykam i zapałek , żeby na pudełkach  umieszczały 
ostrzeżenia o gruźlicy —  przyjęto.

I I .  P o s i e d z e n i e  w d n i u  28.  m a j a  1910 r.
W  spraw ie budow y szpitala epidemicznego fizyk 

zaproponow ał wybudowanie szpitala, obliczając go na 
razie na 158 łóżek (1 łóżko na 1000 mieszkańców), 
przyczem  za najpilniejsze budynki uważa: dom szkarla- 
tynow y z dwoma oddziałam i klasowym i bezpłatnym , 
dom izolacyjny, dom obserwacyjny, kuchnię, pralnię, 
zakład dezynfekcyjny i rezerwowy barak  rozkładany. 
W obec tego, źe ostatn i w ypadek tyfusu plamistego 
w domu k a lek  zaszedł 9. m aja i od tego czasu pomimo
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ścisłej kontroli nie można było stw ierdzić naw et podej­
rzanego przypadku zachorowania, zaproponow ał fizyk 
zniesienie około 1. czerwca kontum acyi domu kalek.
0  nowym przypadku  tyfusu plam istego referow ał fizyk. 
Zawiadom iono o w ypadku d. 24. maja, Chory przyjechał 
z Jaw orow a 15-go, zam ieszkał przy ul. B lich L . 20
1 chorow ał do 23-go, nie wzywając lekarza. N ajbliżsi 
sąsiedzi jego pochodzą z tych samych okolic i na Zie­
lone Św ięta jeździli do rodzin, a w okolicach tych  no­
tow ane są przypadki tyfusu plam istego. W szystkich mie­
szkańców domu internow ano i część ich znaczną magi­
s tra t żywi; kosztuje to dziennie 75 koron. N adzoruje 
dom straż m iejska i policya; nadzorem  kieruje fizyk, 
lekarz okręgowy dr. W einsberg  i kom isarz obwodowy. 
D ezynfekcya przeprow adzona już  wszędzie. Co do pra­
cowni chemicznej miejskiej komisya uznała konieczność 
pozostawienia jej nadal jak o  placówki naukowej i insty- 
tucy i koniecznej dla względów praktycznych. Uchwalono 
na wniosek prof. Pareńskiego przeprow adzić rokowania 
z rządem , aby się zgodził na wybudowanie przez miasto 
nowego budynku na sąd karny  i krym inał, a natom iast 
odstąp ił całą realność teraźniejszego sądu wraz z k ry ­
m inałem  na własność m iasta. Dalej uchwalono wniosek 
prof. Ponikły, aby zwrócić uwagę wydziałowi I  na spo­
soby wadliwe polewania ulic przez pryw atne osoby.

Uchw alono jeszcze wniosek p ro f  Pareńskiego, aby 
um ieścić na ulicach tak ie  same kosze do papierów 
i odpadków , jak ie  są na plantach. F izyk  zaznaczył, iż 
zw róci się do fabryk  to rebek  papierow ych z propozycyą 
drukow ania na nich ostrzeżeń o gruźlicy, to  samo do 
a p te k  o w ydrukow anie ich na papierze do zawijania. — 
P rzy jęto  propozycyę. P rof. Dom ański wniósł potrzebę 
zwrócenia się do R ady szkolnej krajowej o drukow anie 
w wypisach dla dzieci przepisów  hygienicznych.

Komisya wodociągowa.
P o s i e d z e n i e  w d n i u  7. m a j a  1910 r o k u .
Kom isya w ysłuchała spraw ozdania Radcy dworu 

Ingardena o projektach rozszerzenia ujęcia wodociągo­
wego, postanow iła rozszerzyć na razie obecne ujście na 
lewym brzegu W isły, jako wystarczające na najbliższe 
lata. Jednocześnie polecono zarządowi wodociągowemu 
przeprow adzenie studyów  co do dwóch alternatyw  dal­

szego rozszerzenia wodociągów w przyszłości i p rzed ło­
żenia kom isyi szczegółowych wniosków.

Podkomitet dla spraw węglowych.
I . P o s i e d z e n i e  w d n i u  14. m a j a  1910 r-
P odkom ite t przyjął do wiadomości spraw ozdanie 

z prowadzenia m iejskiego składu węgla i zamknięcie r a ­
chunkow e za rok  1909.

Po załatw ieniu drobniejszych spraw  bieżących 
uchwalono ze względu na kończący sie w roku  bieżą­
cym k o n trak t gminy z zarządem  kopalni w Sierszy —  
rozpisać ofertową licytacyę na dostawę węgla dla miej­
skiego sk ładu  na rok  1911. i dotyczące ogłoszenie wy­
stosować do wszystkich zarządów kopalni w zachodniej 
Galicy i.

W  końcu uchwalono dostaw iać z miejskiego składu 
węgiel dla budynków  m iejskich na czas 1910/11. pod 
dotychczasowymi warunkami.

Ankieta w sprawie orkiestry.
W  dniu 6. maja 1910. r. odbyła się w m agistracie 

ankieta, zaproszona przez prezydyum m iasta, w sprawie 
utw orzenia w K rakow ie o rk iestry  cywilnej.

W  ankiecie wzięli udział: prezydent D r. L eo; 
z Rady m iasta pp. : D r. B androw ski, P . K osobucki 
i D r. W asung; z Tow arzystw a muzycznego pp. D r. O strow ­
ski i p ro f W ierzuchow ski; z In s ty tu tu  muzycznego 
pp. G iebułtow ski i Raczyński; dalej pp. A leksander 
B androw ski, D r. W ładysław  Żeleński, W ik to r Barabasz, 
Bolesław  W alew ski i Stanisław  Czyżowski; z m agistratu  
D r. Żaczek i p. Groele.

A nkieta  oświadczyła się przedew szystkiem  za tern, 
iż zachodzi potrzeba utw orzenia w K rakow ie orkiestry  
cywilnej.

N astępnie w dłuższej i wyczerpującej dyskusyi 
obradowano nad składem  orkiestry , jej jakością i po­
ziomem artystycznym . W  dalszym ciągu zastanawiano 
się nad kosztam i utrzym ania orkiestry  i nad sposobem 
ich pokrycia, a w końcu rozstrząsano kw estyę, czy or­
k iestra  ma być prow adzoną w zarządzie miasta, czy też 
oddana przedsiębiorcy prywatnem u.

Nakładem Gminy miasta Krakowa. — Czcionkami drukarni Związkowej w Krakowie pod zarządem A. Szyjewskiego.




